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OlimpUczycy no spotkaniu w URM 
Premier Józef Cyrankiewicz udekorował 
najwybitniejszych sportowców, trenerów i działaczy 

wysokimi odznaczeniumi pońslwowymi i ·onzK Cena 50 gr W Un;ędzie Rady Ministrów odbyło się 9 bm. spot-
kanie z polski\ reprezentacją na XVill Igrzyska 
Olimpijskie. = . 

• ;(' 'I (,: "•t , > I..,' • • '• • ' „ \ • ~ , !. .~. ' ' <', , ' ' 'I' ' ' • . • , " „• ' • 

Na spotkanie przybyli: Józef Cyrankiewicz, Ignacy 
Loga-Sowiński, Marian Spychalski, Eugeniusz Szyr, 
Witold Jaro~iński , Artur Starewicz, Jan Karol Wen­
de. Obecni byli ministrowie, ~eneralicja, działacze 
sportowi, d"Zi1>onikarze. 

14 sportowców, trenerów i 
działaczy zostało odznaczo­
nych Krzyżami Kawalerski· 
mi Orderu Odrodzenia Polski. 
Są to: T. Brzósko, T. Ciepła, 
T. Dołowy, H. Górecka, z. 
Grzeszczak. M. Kwaśniew­
ska-Maleszewska, E. Kos " 
man,· R. Lisowski, A. Moroll• 
czyk, M. Piątkowska, J. 
Przedpełs~i, K. Roguski, P. 
Szydło, T. Ulatowski. Komisje sejmowe dyskutują 

nad proiekte m przyszł~rocznego 
plonu gospodarczego i hudielu 

9 bm. odbyło się spotkanie 
Pfezydium Komisji Planu 
Gospodai;cpego, Budżetu i Fi­
nansów z przewodniczącymi 
innych k~misji sejmowych. 

W obradach, którym prze­
wodniczył ppseł .Józef Kule-­
sza (PZPR) udział wzięli: 
przewodnicii\cy · Komisji Pla. 
nowania przy Radzie Mini­
strów - St. .Jędrychowski, 
minister finansów - J. Al· 
brecht, wiceprezes Najwyż­
szej Izby Kontroli . B. 
Szlęzak oraz sprawozdawcy 
generalni Komisji Planu Go­
spodarczego, Budżetu ,i Finan 

Rozmowa A. Gromyki 
z A. Rapackim 

Minister spraw zagranicz.. 
nych ZSRR A. Gromyko, od­
był w poniedziałek rozmowę 
z ministrem spraw zagrani­
cznych PRL Adamem Rapac 
kim. W tymże dniu min. 
Gromylco przeprowadził rów­
nież rozmowę z zastępcą se-1 
kretarza st;uiu spraw zagra­
nicz.nycb Jugosławii M. Ni­
kezlciem. 

sów: projektu pl~mu i bud­
żetu na rok 1965 - poseł St. 
Kuziński (PZPR), sprawoz· 
dania rządu z wykonania 
planu i budżetu w roku 1963 
- poseł St. Cieślak. (ZSL). 

Przedmiotem obrad były 
sprawy związane z przygoto­
waniem i przebiegiem prac 
komisji sejinowych nad pro­
jektami planu i budżetu na 
rok . 1965. 

Projekty te wpłynęły do Sej 
mu w roku bieżącym wcześniej 
niż w latach ubiegłych; pozwo 
li to na wcześniejsze uchwale 
nie planu J budżetu przez Sejm „ w konsekwencji - na szyb 
sze przekazanie wskaźników 
planu - zgodnie z uchwalą IV 
Zjazdu PZPR - zje<lnoczenlom 
I przedsiębiorstwom. Komisja 
Planu Gospodarczego, Budżetu 
l Finansów będzie miała moż­
ność pełniejszej koordynacji prac 
nad generalnymi problemami 
projektów z pracą innych ko­
misji sejmowych nad projekta 
mi planów I budżetów poszcze 
gólnych resortów. 

W toku spotkania omówiono 
również wstępnie szereg mery 
torycznych problemów projektów 
planu ! budżetu, na które zwró 
eona zostanie szczególna uwa­
ga w CZll$le tegorocznych prac 
komisji. 

Ustawa o nacjonalizacji przemysłn hutniczeqo 

w Izbie Gmin 

ażdy głos na •agq złota 
dla rzqdu Wilsona 

llZl\d premiera Wilsona wniósł do Izby Gmin ustawę w 
sprawie nacJonaJiza.eji przedsiębiorstw• przemysłu hut­
niczego, Konserwatyści i liberałowie zapowiedzieli, że bę­
dą głosować przeciwko nacjonalizacji przemysłu hutnicze­
go I dlatego . rzl}d labour.r.y s~ski znalazł się w niebez· 
piecznej sytuacji. 

Jak wiadomo, rozporządza 
on w Izbie Gmln większością 

Wkłady w PKO 
przekroczyły 

Spotka nie W. Gomułki 
~premieremDRW 

w Moskwie 
8 listopada br. w Moskwie 

odbyło się spotkanie polskiej 
delegacji partyjno-rządowej 
pod przewodpictVl{em pierw­
szego. sekretarza KC PZPR 
Władysława Gomułki z par­
tyjno-rządową delegacją De-­
mokratycznej Republiki 
Wietnamu eocI przewodnic­
twem członka Biura Politycz 
nego KC Wietnamskiej Par­
tii Pracujących premiera 
DRW Pham Van Donga. 

W czasie spotkania obie 
strony dokonały wymiany po­
glądów na sprawy interesu­
jące Q.ba rządy i obie par­
tie. 

Spotkanie upłynęło w 
przyjacielskiej atmosferze, 

= = 
Krótkie sprawozdanie z wy• 

stępu polskiej . e~ipy . olimp}j· 
skiej złożył JeJ k1erown1k, 
przewodniczący GKKFiT,. Wło 
dzlmierz Reczek. W Tokio 
powiedział on m. in. - spon 
polski święcił największy suk· 
ces w swojej historii, mimo że 
t)()d względem liczebności stano 
wiliśmy grupę średnią. U4•oso 
bowa reprezentacja zdobyła 23 
medale, w tym 7 złotych, zaj 
mując 7 miejsce w łącznej .k~a 
syfikacji. w. Reczek podkresbł, 
że te wspaniałe osiągnięcia za 
wdzięczamy temu przede wszy: 
stkim, . że w Polsce LudoweJ 
sport może szeroko uprawiać 
młodzież robotnicza I chłopska. 
.Jest to również wynik pracy 
kadry trenerskiej, dzięki cze­
mu sport zdobył wysoką pozy 
cję. . 

Olimpijczyków serdecznie 
witał premier Józef Cyran­
kiewicz, przekazując im w 
imieniu kierown1-::twa rządu, 
partii i związków zawodo-­
wych podziękowania i 
gratulacfo :i-_a skucesy odnie-­
sione w ·Tokio. 
Następnie premier Cyran• 

kiewiez: dekoruje wysokimi 

Przyjęcie w Moskwie 
na cześć delegacji zagranicznych ·-
Komitet Centralny KPZR partyjno-rządowa delegacja Al­

i rząd radziecki wydały w gierskiej Republiki Ludowo-De 
· -'-·· · ś' mokratycznej z Ben Allą na 

pollle ..... 1ałek ob1ad na cze c czele i rządowa delegacja zjed 
partyjno-rządowych delega. noczonej Republiki Arabskiej z 
cji krajów socjalistycznych I marszałkiem Al•Hakimem Ami 
gości zagranicznych, którzy rem na czele. 
brali udział w uroczystoś- Ze strony radzieckiej na o• 
ciach z okazji 47 roczni::y biad przybyli: L. 1. Brezniew, 
Rewolucji Październikowej. o. I. Woronow, A. P. Kirilen· 

Podczas obiadu pierwszy ko, A. N. Kosygin, A. I. Mi· 
kojan, N. w. Podgornyj, D. s. 

sekretarz KC KPZR, L. Polański, M. A. susłow, N. M. 
Breżniew wzni6sł toast za Szwemlk, w. w.· Griszyn, L. 
jedność bratniej rodziny kra- M. Jefremow, J. W. Andro· 
jów S<Jejalistyczny~h i komu· pow, P. N, Dem.iczew, L. F. 
nistów całego świata, za ze-- Iljiczew, w. I. Polakow, B. 

N. Ponomarlew, W, N. Titow, 
spolenie wszystkich sił po-- A. N. Szelepln oraz członkowie 
stępu i wolności na ziemi, rządu radzieckiego 1. odpowie· 
za nowe zwycięstwa· sprawy dzialni pracownicy KC KPZR. 
socjalizmu i wielkich idei t----
:~~~.sisto~sko leninow- Polsko-jugosłowiańskie 

ne~b~~~o~fe~~~ł VI przyjaz.. rokowania . handłofje 
9 bm. rozpoczęły się w 

Warszawie rok<JWania z przy­
byłą do Polski jugoslowi;;u1-
sdtą delegacją handl<JWą, na 
czele której stoi wiceminister 
handlu za.granicznego Marian 
Cuculic. 

Rokowania mają na celu 
ustalenie wymiany towcrowej 
między Polską a .Jugoolawią 
w 1965 r. 

odznaczeniami państwowymi 
najbardziej zasłużonych człon 
ków ekipy polskiej na XVIII 
Igrzyska Olimpijskie. 

Dwukrotny złoty medali· 
sta olimpijski, jeden z głów· 
nych bohateró.:w tokijskich 
Igrzysk. Szmidt, otrzymuje 
Order „Sztandar Pracy" U 
klasY._. Trener naszych pięś-­
ciarzy F. Stamm oraz sekre­
tarz generalny PKOl T. 
Lempart otrzymują Krzyże 
Komandorskie Orderu Odro­
dzenia Polski. Czol"QWY polski 
sprinter - M. Foik udeko­
rowany zostaje Krz:vżem Ofi­
cerskim Orderu Odrodzenia 
Polski. 

23 sportowców, trenerów i 
dziafaczy otrzymało Zfote 
Krzyże Zasługi. Są to: A. 
Badeński, M. Dudziak, W. 
Drużbiak, E. Franke, J. 
Grudzień, J. Grzesiak, J. 
Kulej, I. Kirszenstein, E. 
Kłobukowska, M. Kasprzyk 
(po raz drugi), W. !\Janiak, R. 
Morawska, J. Moskwa, M. 
Nowak. A. Olech, L. Onufro­
wicz, R. Parulski, A. Pio­
trowski. J. Różycki, :z.. -:Skru· 
dlik, M. Sliwka, W. Woyda, 
A. Zieliński. 

Dziś witać będziemy w· Łodzi 
olimpijczyków 

Za.powiada.na pr:i:erz; nas u~ystoś~ powlta.Dlia w Lodzi 
olimpijmyków, odbęd7Je się w Pałacu Sportowym dziś 

o godzinie 17.30. 

ORGANIZATORZY: 
Polski Komilel Olimpijski 

„Dziennik Lódzki'' i LKKFiT 

Łódź inauguruje obchody 
M'ędzynarodowego Tygodnia Studenta 

Tradycyjny już Międzyna· 
rodowy Tydzień Studenta 
(10-17 listopada) obchodzony 
będzie również uroczyście w 
Łod.z.i. 

będzie się posiedzenie Pre­
~y~ium RN m. Łgdzi po­
sw1ęcone pracy ideowo-­
wychowawczej organizacji 
młodzieżowych oraz warun· 
kom bytow~m łód2'kich stu· 
dentów. 

Poza tym w ramach obcho 
dów MTS odbywać się będą 
liczne spotkania, bezpłatne 
spektakle teatrów studenc· 
kich i zabawy. 

(ms) 

Dziś o godz. 12 w lokalu 
RO ZSP odbędzie się nara­
da poświęcona formom i 
kierunkom opieki nad stu­
dentami Studium Języka Pol 
skiego dla Obcokrajowców. 
W naradzie wezmą udział 
przedstawiciele Ministerstwa 
Szkolnictwa Wyższego Zarz. 1--------------­
Główn. Tow. Przyjaźni 
Polsko-Afrykańskiej oraz pra 
cownicy ,naukowi UL. O 
godz. 18 w auli Studium Ję­
zyka Polskiego jla Obcokra­
jowców odbędzie się nato-
miast ogólnopolska akade-
mia inaugurująca obchody 
MTS. 

W czasie trwania MTS od· 

Polsko -lińska 
wymiana 
kulturalna i naukowa 

9 bm. rozpoczęły się VI 

35 miliardów 
Stan. wt:l:adów pieniężnych 

ludności w PKO wynosił w 
końcu października br. 35 
mld 232 mln zt. w tym na 
ksiąź«:zlmch ~iG­
wych 33 mld 399 mln zl, a na 
rachunkach bieżących i roz· 
liczeniowych l miliard 833 
mln zł. 

zaledwie 5 mandat6w I dla· 
tego w poniedziałek do wszy­
stkich posłów laoourzystow­
skich, . J2.n:ebywających w 
swych okręgach wyborczych 
na prowincji, rozesłano pilne 
depesze z wezwaniem, by bez. 
wa;-unkowo przybyli do Izby 
Gmin w poniedziałek wiecw­
rem, kiedy odbędzie się ewen 
tualo!!e głosowanie nad rządo-­
wym projektem ustawy o 
nacjonalizacji. 

w obiedzie wzięły udział par 
tyjno-rządowe delegacje Bułgar 
sklej Republiki Ludowej z T. 
Ziwkowem., Czechosłowackiej 
Republiki SocjaliSłycznej z I. 
Hendrychem, socjalistycznej Fe 
deracyjnej Republiki .Jugosła· 
V>ii z v. Vlaehoviciem, Clliń· 
skiej Republiki Ludowej z Czou 
En·laiem., Koreańskiej Republi 
ki Ludowo-Demokratycznej z 
Kim lrem, Republiki Kuby z 
E. Guevarą, Mongolskiej Repu· 
bliki Ludowej z J, Cedenba· 
łem, Niemieckiej Republiki De 
mokratycznej z w. Ulbrichtem 
I W. Stophem, Polskiej Rzeczy 
pospolitej Ludowej z Wł. Go· 
mułką, Rumuńskiej Republiki 
Ludowej z G. Maurerem, Wę· 
gierskiej Republiki Ludowej z 
J. Kadarem i Demokratycznej 
Republiki Wiewamu z Pham 

Adenauer pośrednikiem 
Warszawie rozmowy polsko.. 
fińskie na temat wymianY. 
kulturalnej i naukowej mię· 
dzy obu krajami. 

Delegacji fińskiej przewod· 
niczy sekretarz generalny 
Ministerstwa Oswiecenia PU· 
blicznego Heikki · Rosia. - · 

Przez cały poniedziałek w 
k~łach labourzystowskich w 
Lqndynie paną'?l'ało głębokie 
~aniepokoje:iiie: W niedzielę 
Jeden z posłów labourzy­
stowskich 11!.Usiał udać się do 
szpitala na operację 1 nie 

(A) Dalszy ciąg na str. 2 

Van Dongiem. 
w obiedzie wzięli r6wniez u• 

dział przedstawiciele komuni­
stycznych partii Hiszpanii, Ar· 
gentyny, Portugalii, Cejlonu, 
Syrii, Boliwii i Urugwaju. 

Na obiad przybyły również: 
W paźduernik.u br. wklady 

097JC:Zędnościowe wzrosły o 
427 mln zł, a w ciągu 10 mie­
sięcy br. o 4 mld 751 młn zl. 

Liczba książeczek oszczęd­
nościowych ZWiększ.yla się od 
początku roku o 1 milion 
'196 t)"9. S21tuk, z tego . w pat­
dziemiltu br. - o 177 tys. 
sztuk. 

2-lełnia woina w Jemenie 
Jakończona 

Korespondent AFP w Dzid· 
dzie podaje tekst komunikatu 
nadawanego przez całą n1edzie 
łę i poniedziałek P!Ze?' radio 
monarchistów Jemeusk1ch w 
sprawie przerwania ognia. 

Komunikat radiowy nadany 

próbny, ogranicuiny przeciąg 
czasu" i równocześnie nawołu· 
je do „czujności I gotowości 
dania odpowiedzi aa jakiekoł· 
wiek wykroczenia przeci\v u• 
kładowi o przerwaniu ognia ze 
strony przeciwnika". 

W ten !lposób została zakoń· 
czona formalnie nie wypowie­
dziana wojna, trwająca od prze 
szło 2 lat. 

Burze inieine 
w Jugosławii został przez premiera, byłego --------------­

imama Jemenu Badra. Naka· 
zuje on dowódcom wszystkich 
Jednostek wojskowych wier· 
nych imaniowi, wstrzymanie 
ognia przeciw republikańskim i 
egipskim wojskom w Jemenie. 
. Układ o wstrzymaniu ognia 
Je~t wynikiem „porozumienia 
między królem Arabii Saudyj 
sklej Fajsalem i prezydentem 
Naserem".· Komunikat zazna· 
c~a, że. chodzi tu o wstrzyma· 
me działań wojennych „na 

W wielu częściach Chor­
wacji i Słowacji wystą"'i~y 
w ' poniedziałek burze śrnez­
ne. Obfitym opadom !niegu 
tQwarzyszył wiatr, k.órego 
szybk·1ść dochodziła do 90 
km/godz. 

Na skutek zasp śnieżnych, 
dochodzących d-0 40 cm, sp~­
raliżowana zastała kornum· 
kacja drogowa między Za· 1-------------­
grzebiem a portem adriatyc- Gololedz~ 
kim Rijeka. Również komu­
nikacja kolejowa na trasie 
Zagrzeb - Rijeka odbywała 
się z poważnymi zakłócenia­
mi 1 opóźnienia pociągów 
dochodziły do kilku godZin. 

Na wybrzeżu adriatyckimi 
w pobliżu portu Rijeka roz· 
szalał się sztorm, który unie­
możliwił mniejszym jednoot.. 
kom odbycie ~ejsów, 

Opady . śniegu, Jakie wystąpi 
ły w połr..ocnej części Biało· 
stocczyzny, spowoaowały utwo 
rzenie się na drogach skorupy 
lodowej, która utrudnił!> ko­
munikację samo('hodową, m. in. 
w rejonie Augustowa, Suwałek, 
DąbrowY Białostockiej. Pojaz­
dy mo„ły poruszać si<: po szo 
sach tylko z zachowaniem :naj 
większej ostrożności.. 

Salo 11remierem 
.la pon ii 

w poniedziałek we wczesnych 
r;odzinach rannych dotychcza­
sowy premier Japonii Hayato 
lkeda, który ze względu na 
stan zdrowia zmuszony był zre 
zygnować ze swego stanowiska, 
w)•znaczył swym następcą, 63· 
letniego Eisaku Sato, byłego 
ministra finansów. 

Sato pełnił niejednokrotnie 
funkcje ministra w dotychcza· 
sowycb rządach. Był m. in. 
ministrem finansów, a t!lkże 
sekretarzem stanu do spraw 
Igrzysk olimpijskich. Sato jest 
bratem znanego japońskiego 
polityka i premiera Nobosuko 
Klszi. Sato niejednokrotnie wyj 
stępował przeciwko polityce rz:\ 
do Ikedy w sprawach zagra· 
nicznych, a l.akże sospodar­
czych. 

w sporze Francja-NRF 
W niedzielę wieczorem 

przyby'l do Pacyża 51Pecjal­
nym samolotem zachodnl.<1-
nie01ieck.:iej „Luftwafie" b. 
kanele-n; NRF, Korurad Ade­
nauer. 

Celem wizyty jest próba 
7ikgodzenia choćby w pew­
nym stopniu zaostrzonych o­
statnio spr7.A?CZ11ości. między 
n;ądami NRF i Francji w za­
sadniczych sprawach ich u­
dzialu w Europejs<kim Wspól­
nym Rynku i NATO. 

Adenauer spotka! się w po­
n i edziałek z gen€'ralem de 
Gaulle'em. Obydwaj mężowie 
stam1 przeprowa.d.z.iU pr:!JeSIZłO 
.E(odzinn.ą roz;mowę, za.nim u­
d;;li się na w~ólny obiad. 

Przied tą rozmową Ade-. 
nauer oświadczył przedstawi­
cidom prasy, że ,. prz;yje-­
chcl dla wyjaśnienia istni-e­
jących trudności między Fran 
cią a Niemcami Z"3Cbodnimi". 
Dodał on. że przed wyjazd~ 
p.rzeprowadzil n~ ten temat 
rozmowy z krnclerzem Erhar­
d'Elm. 

* * 
Ofiejdnie Adenauer przy­

bvl, by zostać przyjętym na 
cŻłonka Francuskie.i Akademii 
Nauk Moralnych i P<lilitycz­
nych. Podczas uroczystości w 
2-kademii Adenauer wygłosił 
przemówien.ie. w którym przy 
znał wprawdzie, że „współ­
praca między Francją a NRF 
nie jest tym, czym być p~ 
winne.". oświadczył jednakże, 
że t.Taktat o orzyjaźni między 
obydl\YQma J.tra.iarni ma zna· 

czenie ;,dl'ug.oterminowe" i 

1 
kiedyś przynie'&ie dobre owo-
ce. 

Na czele delegacji pqlskie' 
stoi wiceminister ]Sultury i 
sztuki Zyg_munt Garstecki. 

Klęski powodz~ 
w Algierii, Maroku, Tunezji, 

Włoszech i Wietnamie południowym 
Algieria, Tunezja l Maroko 

są w zasięgu silnych burz i · 
ulewnych deszczów, które po-

Aresztowania 
członków b. rządu 
sudańskiego 

W stolicy Sudanu, Chartumie 
podano, iż w niedzielo: areszto 
wano 7 oficerów, w tym b. l>o 
misarza pracy, podpułkownika 
Abdelhalima. Radio Omdurman 
(Sudan) wyjaśnia, że . większość: 
aresztowanych oficerów wcho­
dziła w skład byłego rządu ge 
nerała Abbuda oraz Najwyższej 
Rady Dowództwa Armii, która 
została rozwiązana w związku 
z wydarzeniami w Sudanie. 

Komunikat radiowy dodaje, 
że decyzja aresztowania tych 
generałów podjęta została przez 
nowy rząd sudański, który o­
bradował cało noc z niedzieli 
na poniedziałek. Rząd podjął 
tę decyzję kierowany koniecz­
nością zapewnienia bezpieczeń­
stwa państwa i uwzględnienia 
żądań narodu sudańsklt>go -
dodaje radio. Wraz z oficeramil 
aresztowane zostały trzy sudań 
skie osobistości cywilne zwią· 
za.ne z byłą juntą wojskową. 

wodują ogromne straty. W o-­
kresie ostatnich dwóch tygodni 
powodzie spowodowały śmierć 
ponad 50 osób w TWlezji. Trzy 
osoby zginęły w Casablance 
(Maroko). Jedynie w .Algierii 
obył0 się bez strat w ludzi.ach.. 

* * * Gwałtowne burze połączone z 
obfitymi opadami deszczu, Ja­
kle przeszły w niedzielę nad 
Sardynią spowodowały powo­
dzie i obsunięcia się ziemi na 
dużych obszarach wyspy. Szcze• 
gólnie dotknięte zostały oko• 
lice sassari i największego mia 
sta Sardynii, Nuoro. 

Zniszczeniu ul~glo wiele linii 
telefonicznych a liczne drogi 
I linie kolejowe zostaly zablo· 
kowane przez zwały ziemi lub 
zalane. Straty w rolnictwie Sł! 
poważne. W Nuoro zawal!ło 
się wiele starych budynków, a 
w Sassari - kilka domów mie 
szkalnych. Na szczęście ofiar 
w ludziach nie zanotowano. 

* :f. * 
Groźny tajfun „Iris" nlocący 

ze sobą ulewne deszcze, prze­
szedł w niedzielę nad znacz­
nym obszarem połu<Uliowego 
'Wietnamu. Wiele rzek Wt'Zbra 
Io w ciągu kilku godzin i wy 
stąp!ło z brzegów, zalewając 
niżej położone rejony. Zginęło 
troje ludzi. 



• 
Artykuły 
J. Cyrankiewicza 
i B. Jaszczuka 

ZSRR w Słanowisko 
finansowania 

spra~1e Każdy głos na wagę złota 
operacii ONZ 

UJ prasie radzieckiej 
W związku z 47 rocznicą Re 

wolucji Październikowej, dzien 
nik „Izwiestia" zamieścił arty 
kuł pre?:esa Rady Ministrów 
PRL, Józefa Cyrankiewicza pt. 
~ wielkich zwycięs1>w". 

* :(. * 
Na ł:a&nach dziennika „Praw 

,da" uJ<azał się artykuł sekre­
tarza KC PZPR, Bolesława Ja 
szczuka, pt. „Triumr wielkich 
idei" pośiwięcony tejże ro~i­
cy. 

Slialy pl".lJedsławfoiel ZSRR przy ONZ N. Fiediorenlro od- jakii.ś sposób pokryć, lecz o 
wiedziił U Thanta i wręczył mu l>ekst oświadczenia stałego wie1kiie za,gadnienia politycz­
przedstaiwii.cielstwa ZSRR przy ONZ z 7 listopada w zw.iĄ:r.ku ne, od których w dużym stop 
z memMandum USA z 8 pa.idzierni,ka 1964 roku. nLu zależna jest cala przy-

szlość ONZ. Związek Radziec-
Nie ma żadnych podstaw stałego przedstaW'.iciielstiWa ki z,e swej strony, będący 

prawnych, by ściągać w try- ZSRR. jednym z załOO:ycieli ONZ i 
bie obowiązkowym od państw Karta ONZ upoważruia wy- ponosrz.ący szczególną odpow5e 
- cz.Łemków ONZ j-akiekol- łącznie Radę Bezpiecz.eóstwa clzia~ność jako stały członek 

. k ś dl . kr . do podejmowania decyzji w Raidy Bez:pieczeństwa. zaw-wte - ro , C'l. n.a po ycie wy- spra•wie akc.·1i mai· ącycll na 
d tk6 · · ON" K size występoiwa.ł i niezmien-a - w operac.11 .„ w on- celu utr.zymanie mię.dz.ynaro-

. S odi w hodizi nie będzie wy1S1tępował n.a gu i r ,rowym se ·e dowego pokoju i bezpi€1Czeń- rz-ecz umocnienia ONZ na 
- glooi m. in. oświadczenie stwa. podstawie ścisle,g;o przest!'2Je-

Wyrok w procesie 
Melchiora W uńkowicza 

Jednaktile trY'b !ina.nsowania irania jej Kairty przez wszy-
ope:r?acji w Kongu i na Srod- stlklie pailstwa należące do 
kowym Wschodzie rostał u- tej organizacji. 
3'~lony pomijając Radę Bez-i-------------­
pieczeństwa, a więc u<lziaJ: w 
takich wydaitkach nie może 
być 000wiązkowy dla nikogo. 
Właśrnie cllaitego ZSRR. po­
dobnie jak wiele innych 
paóstw, nie bral i nie bę­
dzi•e brał Uidl!:iałU W p<>kry­
ciiu wydatlków n.a operacje 
ONQ: w Kon.gu i na Sl"Odko­
wym Wschodzie. 

Japońska misia 
gospodarcza 
opuści!a Polskę 

W dniu 9 bm. Sąd Wojew6dz 
ki dla m. st. Warszawy ogło­
sił wyrok w sprawie Melchio­
Ul Wańkowicza, oskarżonego o 
opracowanie i przekazanie 7.a 
granicę w celu opublikowania 
materiału zawierającego fałszy 
we i e>czerniające wiadomości 
o sytuacji w Polsce, 
Sąd skazał Melchiora Wańko 

wkza na 3 lata więzienia, po-
i stanawiając jednocześnie na za 
sadzie dekretu o amnestii orze 
czoną karę pozbawienia wolnoś 
ci złagodzić o połowę, tj. do 
1 roku i 6 miesięcy więzienia. 
Sąd uznał M. Wańkowicza 

winnym tego, że w czerwcu br. 
sporzą.dzil i wysłał za granicę 
materiał zawierający fałszywe 
i oczerniające wiadomości o 

Burgiba 
ponownie prezydentem 
Tunezji· 

W niedzielę odbyły się w Re 
publice Tunezyjskiej wybory 
prezydenta i członków Zgroma 
dzenia Narodowego, Są to dru 
gie wybory w tym kraju od 
czasu proklamowania republiki. 
Prezydent i Zgromadzenie Na 
rod.owe wybierani są na okres 
5 lał. Jedynym kandydatem na 
stanowisko szefa państwa był 
obecny prezydent republiki, 
Habib Burgiba. 
Ludność tunezyjska wzięła 

masowo udział w wyborach. 
Na 777.991 osób zgłoszonych na 
listy Wl'borcze głosowało 750.'ro2 
osoby, tj. 96,4 proc. 

Kenia 

Haremy 
za państwowe 
kredyty 

Oryginalna sprawa była !Die 
dawno tematem dy.;;kusji w par 
lamencie Kenii. Liczni rolnicy, 
którzy otrzymywali pożyczki 
państwowe przeznaczali je by 
n.amniej nie na rozszerzenie 
swych gospodarstw lecz na za 
kup.„ żon. Liczni chłopi zafun 
dowali sobie 4 do 5 żon a nie 
którzy · z nich - nawet całe 
haremy. Zgodnie bowiem ze 
starymi zwyczajami plemienny 
mi Kenii, im więcej żon posia 
da mężczyzna, tym większym 
szacunkiem cieszy się w o.k.o­
licy. 

Sekretarz stanu w Minister­
stwie Rolnictwa oświadczył w 
parlamencie, iż w ciągu ostat­
nich lat w jednym tylko okrę 
gu Embu udziele>no chłopom 
pożyczek na sumę blisko 190 
tys. dolarów. W więl<szosci wy 
padków niewłaściwie użyte p~e 
niądze nie mogą zostać zwro­
cone państwu, ponieważ liczne 
gospodarstwa uległy ruinie. 

stooun.kach w Polsce, wykorzy 
stane następnie przez dywersyj 
ną rozgłośnię radiową „Wolna 
Euro.pa", czym oskarżony wy­
rządził istotną szkodę intere­
som państwa pols.kiego. 

W uzasadnieniu wyroku sąd 
stwierdził, że materiał opraco­
wany przez oskarżonego daje 
w swej treści i formie uzasad 
nioną podstawę do kategorycz­
nego stwierdzenia, że szereg 
wiadomości w 11im zawartych 
nie odpowiada prawdzie i po­
siada postać szkalującą polity­
kę kultura.Jną państwa. 

W dalszej częsci uzasadnienia 
sąd stwierdza, że za błędnością 
stanowiska zawartego w opra­
cowanym przez oskarżonego 
materiale przemawia fakt, że 
M. Wańkowiczowi wydano w 
Polsce Ludowej, po jego po­
wrocie do kraju, od 1958 r. po 
nad 400 tys. egzemplarzy jego 
utworów literackich. Po powro I 
cie do kraju spotkał się on nie 
tylko z życzliwym dlań stosun 
kiem społeczeństwa i władz, 
lecz znalazł w Polsce klimat, 
w którym mógł swobodnie wy 
l<orzystać swe siły i zdolności 
dla dobra narodu, na ziemię 
którego powrócił. 

Sąd podkreślił w uzasadnie­
niu wyroku, że od M. Wańko­
wicza jako pisarza można i na 
leży oczekiwać większej odpo­
wiedzialności za to, co pisze, 
szczególnie gdy dotyczy to te­
matu związanego z ustrojem i 
funkcją akreślo.nych wlad:i. pań­
stwowych. 
Uznając Wln.ę oskarżonego za 

dowiedzioną, sąd wymierzył mu 
karę przewidzianą w artykule 
23 par. 1 MKK w granicach u­
stawowego mtnimum, mając ina 
uwadze - poza przytoczonymi 

Przyipomin.ając, że operacje 
ONZ na STooikowym Wseh<>­
dzi·e podjęte zostały w zw~ąz­
kiu z .agresją An:glii, Fra.ncj~ 
i Izraela pr.zieciwko Egiptowi, 
zaś operacje ONZ w KQn.go 
- w związlku z agresją Bel­
gi,i poparM.ą przez SZiereg in­
nych państw cZJlonków 
NATO, przeciwko P..epuhlice 
KOOJgo, oświadczenie f>twier­
dza, że powszechnie uznane 
normy PTawa międzynarodo­
wego i sprawi€<l-Jiwości wym.a­
gają. by odpowiedzialność za 
likwidację skutków agresj-i 
iponO\Slili ci, którzy dok<ma.J.i 
tych agresywnych aktów. 

Potępi.a i ąc groźby zastos:c>­
wa:ni.a w-01bec ZSRR i iI11I1ych 
państw aititykułu Kia:rty NZ 
przewidującego m. in. pozba­
wienie prawa gloou w Zgl"o­
m.aclzeniu Ogólnym w związ­
ku z doh c<lmową spłaty tzw. 
„,zadlu~enia", oświadczenie 
podkreśla, że z pcYwodu tych 
man€'W'rów ONQ: znaU.azla się 
w niebezpieczeństwie. Wszys:t­
!kie państwa na~eżące do ONZ 
powinny przej.awjć zrozumie­
nie tego, iż chodzi obecnie 
nie o jaką.~ i.il.ość dola.Tów, 
'które w swoim cza..."li,e były 
bezpraiwn1ie wyd.a;1lkowa.ne i o­
becnie n.i€dobór ich llrzeba w· 

wyżej okolicznościami - wzgląd 1---------------­

ł 

Po klilkudniowym pobycie 
opuściła w poniedziałek Pol­
skę, udając się w pa.dróż do 
Czechosłowacji 21-osobowa 
gospodarcza misja Japonii . 
Misji, złożonej z przedsta­
wicieli sfer gospodarczych, 
przemysłowych, handlowych 
Japonii, przewodniczył pre­
zes koncernu chemicznego -
Tokusaburo Kosaka. 
Członkowie m1sJ1, która 

miała charakter oficjalny,! 
prowadzili w Warszawie 
rozmowy. 

Przedmiotem rozmów były 
zagadnienia związane ze zna­
lezienłem możliwości szyb­
srego rozwoju kontaktów go­
spodarczych między obu 
krajami, zwłas.zcza wymdany 
towarów. -

W toku rozmów obydwie 
strony przedłożyły szereg in­
teresającyeh pr_gp_ozycji, któ­
rych realizacja może mieć 
znaczeni,e dla rozwoju wza­
jemnych k.ontairotów eJl:i6llJ!()ll11i­
cZ111ych. 

UZE 
W poniedmałek rozpoczęła mę, 

w Bo.n.n dwudniowa sesja ko­
mitetu obrony i problemów 
zbrojeniowych U.n.ii Zachodnio­
Europejsk,iej (UZE). Porządek 
dzienny przewiduje sprawozda 
nia na temat zachodnich pla­
nów strategicznych, kwestii roz 
!>-rojenia oraz postępu badań 
przestrzeni koomiCznej i ich 
wpływu na st·rategię. Przeclys­
kut01Wa!I1y ma zostać również 
projekt utworzenia wielostron­
n.~h sił nuklearnych NATO. 

na jego dotychczasowe życie, 
osobowość i pedeszły wiek. 
Wymierzona kara została - w 
myśl dekretu z 20 lipca 1964 r. 
o amnestii - zlagodzona o po 
łowę, tj. do 1 roku i 6 mie­
sięcy więzienia, ponieważ ~y 
nu tego dopuścił się on przed 
:W lipca 1964 r „ a w chwili 
wejścia w życie dekretu miał 
pc:nad 60 lat. 

Strone>m przysł.uguje prawo 
do odwalania się od wyroku. 

Lubow }arowaia 
Sąd - po wysluchaniu skon, 

biorąc pod uwagę m. in. po­
deszly wiek i stan zdrowia o­
skarżonei;o - uchylił w stosun 
ku d<> niego areszt tymczaso­
wy. 

Julia n Przy boś 
12 bm. w l.odzi 

Julian Pnyboś, wybitny poe­
ta polski, nagrodzon)' w ro· 
ku 1964 literacką nagrodą pań­

stwową I stopnia, przyjeżdża 

do Łodzi 12 listopada. W dniu 
tym odbędzie się o godz. 18 
w lokalu Miejskiej Biblioteki 
Publicznej (ul. Gdańska 102) 
wieczór literacki z udziałem pi-/ 
sarza. Wstęp wolny. (x) 

Teatr Telewizji przedstawił 
nam wczoraj jedną z najwięk 
szycl1 sztuk w historii drama­
turgii radzieckiej „Lubow Ja­
rowaja" Konstantego Trien1.e­
wa łączy w sobie wielki pa­
tos rewolucyjnych dnl z drama 
tem osobistym, staje się przez 
to utwoTem bardzo głębokim, 
pięknym i porywającym. 

Reżyser telewizyjny - An­
d•rzej Szafiański, twórca wie­
lu już cennych przedstawień 
na małym ekranie - stanał 
przect bardzo trudnym zada­
niem. Sztuka to przecież wielo 
obsadowa, pełna zmieniających 
się sytuacji. Z takimi kłopota­
mi telewizja jednak już sobie 
radziła. Trudność polegała 
przede wszyst.kim na tym, że 
istniało niebe?.pieczeństwo zu­
bożenia utworu, pozbawienia 
go nastroju i rozmachu. 

Moim zdaniem, twórcom spek 
taklu udało się wyjść z tego 

niebez.pieczeńs:twa obronną rę­
ką. Czuło s,ię z ekranu to, co 
umownie zwykliśmy nazywać 
„tchnie:niem. wielkich wyda­
rzer1.11. Równoc.-L.e6nie doskona­
le obsadzone główne role po­
zwoliły wydo-być ze sztuki Trie 
niewa wszystkie jej najszla­
chetniejsze pierwiastki. Ha.lina 
Mikołajska Ukazała cały tra­
gizm postaci Lubow, jej kre­
acja była niezwykle przejmu­
jąca a zarazem budząca wiarę 
w godność człowieka. De>skona 
łe role stworzyli także Łaniew­
ska, Pawlieki i Gogolewski. 

zawiO<ila chyba w pewnym 
stop<niu scenografia. Miaia być 
w założeniu alegoryczna, w 
efekcie okazała się tylko sce­
nografią teatralną, nie pasują­
cą raczej do telewizji, a do tej 
sztuki - szczególnie. Zbyt dra 
styczne były również zabiegi 
adaptacyjne, którymi „obcięto" 
pewne wątki, inne czyniąc ma­
ło zrozumialymi. (bz) 

Na scenach łódzkich $kiego jest; źe (wmo pewnych nted-0-
~tlvów o.Osadowych) zimont<Fwal 
spek.ta!kl czytelny, nie za:mazany „od­

·krywczo-nowatorskinni 1'ewelacj>/1Jmi". W 
tym t>eż czy.teilnym ujęciu tekst docie-Pan Geldhab 

T 
.earttr N<J<WY wy.sitąpi-l 7J IJ)Te'mierą 
„Paina GeLdJha·ba·' Ale>ksand.ra 
Fred;ry, Pr.zeslępsitwa swego 

bohatera traik.tuje Fred<ro - lotóry nie 
pozuje nigdy na moralizatora - zupel-
1!Jie 11Ul!rgi11A?s<J<wo, ni-by do·brze udany 
fi,gi2l. Z pro.wdziwą przyjermn.ościtł na­
tomiast, a i z wrodzonym sobie hwmo-
1'e>m wyk;piwa soobistyczne annhicje 
wzbogaconego dorobkiewicza, jego 
umizgi do arysto>lcracji, jego baiwo­
chwa,lcze l·i:zanie mitry losiążęcej. Jest 
vrzy tym „Pan GeWhab" plasrtycznym 
obrazem pewnych warstnv ówczesnego 
spoleczeńS>twa a >i erosów w historii 
uk.ta>dów s;polec.ztnych ba'l'dzo za.sa<Lnir 
czych.. 

Olw:r(l)kterystyC"ny dll>a. iego okresu 
proce.s obserwuje i Tejes1Jruje Alek.san­
derr Fredro - milmo swego rfil!'tułlu. hra.­
bi.-Orwskiiego - z pozwcji raczej zwykle­
fJ" sztiooh.ci.ca - .ziem W.ni-na. Stq,d też 

jego 8lWyryczm.e 'IWJtrzci:same się z fama­
bem w.zibogacornego mieszcz.arn>i1la. 
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A m-0\Że też i d/.aJtego ksiq;żę R.adoslaiW 
- wyra.olwwa.ny łowca posaqowy - ;es.t 
postaoi.ą wyraźwie nega.tywnąr Zdecy­
dowanie naitom.ias.t swjq sympa•tie atbto­
ra po silironiie dzielnego ro1;mistrza Lu­
bomi.ra. I n.ie dziwnego: „Parna Geld­
h>lliba" naipisal Fred.tro w roku 1819, a 
wi.ęc 5 lat pole,m ja•k - po odlbyciu wo­
jennej kampanii - m-zueU murz.9;ur 
o1icera tooj.~lc napoleońsikich. I <tlaitego 
też (pooobnoe jaik w 1.Vielu innych Iw­
mediach aiutora „Dam ·i huzarów") sły­
chać chwilami w szituce tej b<rzęk ka­
wa,leryjs•klich osrtróg i brzę,k. pa/iaisza, 
uderzającego lwń,cem pochwy o po­
sadz>kę Si.!>l<móW. 

Jest to w1fntraJ!11:ie 71Wment poboczny. 
Charaikter i rangę tej wybornej 1oo-· 
medi·i usta.la iście moUerows·ka umie­
ję.tność z ja1lcą Fredro 1'oz>bud.owail i po­
głębił S'W'Oje positaci, jego 111iezrówna­
ny hu1rrwr, z j-a1k>bm m.ie 1JaJ7c pię'tnuje, 
ile raczej wyiklpiwa głupotę i ~T1711!esz­
ność pa'l'we<niuszy, ~ęk.ny ję:Dytk, traf­
ność obseru"tlcji z>na1lromitego reaJlisty. 
Za.sługą reżysem. S·ta.nfa-Ława Łaipiń-

1'ail w peini do widzów, d!la k:tó·rych 
srpek.taJlcl p;ze.znaczono - przede wszyS>t 
k.bm d;o meodzieży s.zlwlnej. 

O roli tytuiowej pow,ied.Z'my ktró1!lw, 
że za,grail ją Stanisla!W Lapińsil(.i: a Too,ż­
dty z nas wie, jailcłe aik.tors'k.ie mo.tliMoś­
ci posiada ten wybriitny a:rtysita. 
Rolę Fwry zavraia., a Taczej„. sipairo-­

d.iowala Bogdana Majda. Rob>ila to ba1'­
dzo lwnsekwenl"1lie. W efekcie S!taW. się 
to postać za.bamma, a.le z cz(l)serm nie­
co monol"<>nna, a i 111iewiaryigodna. 
Trwdm.o bowiem 1vwierzyć, żeby 
rotnnistrz Lubomir (,/otórego Z(l)Q'l'>lll Euge 
nn'11.S'Z Ka•m·iń:;lci) kochał siię a~ w ta­
kA ej idi-0tce i pozerce. Również w po­
d,oibnetj 11iieco manierze zirea.lii.zOtW<lll ro­
le Lisiewicza Ja11tUs:z KubU:ki. 

Za to stY'lOttJ'O dysrtym.gow•mnym. .s(l)W­
no1.u-o cym.Wznyrm, ~ ba·rd.z<> pa.ńs•kri>m w~ 
geście i s.Z.OW,ie byl k.siq,żę R.ados:Wn.v 
(Wo.ideoh P4.La.IT'S1kL). Pra1witzill.vie na­
poleońsloi.m w-ia.ru.sem był Ma1or 
(Lud!wi!lc Bewoit). Sekund()t/)1(1.li. inn Józef 
PiJl.airs-/ci. ~loonnerdyner), Sta.nivslaw Szyrm­
cZ'!łk (Korz,to), Bog®n Mi11cuć (Piór<ko) 
i mni. Rell!liJsitiyczn.ą, dobrze 11.f!TZ1J'mamą 
w .S!Pyl>u scenogT(l)fię lllkonvponm.oa.la 
l'UXJ1114 ZalOOrow:sika.. 

M'IEC'ZY'SLAIW J AGOSZililWS<KI 

(A) Dokończenie ze str. 1 
weźnńe udziału w posiedze­
niu poniedziałkowym. Inny 
poseł został ranny w wy­
padku samochodowym w 
ubiegłym tygodniu i przy­
puszczano, że i-ównież nie 
będz..ie mógł być obecny w 
Izbie w czasie gl'<lsowania. 
Oświadczy! on jednak, że 
przybi;dzie nawet jeśli 
trzeba go będzie p;:zynieść na 
noszach . 
Największe jednak zaniepo­

kojenie wywołał fakt, że sa­
molot, na pokładz.Je którego 
miało przybyć 9 posłów la­
bourzystowskich z ok_ręgów 
szkockich, został unierucho­
miony wskutek mgły na lot­
nisku Renfrew koło Glas­
gow.· W godzinach · wieczor­
nych, sytuacja wyjaśniła się 
jednak o tyle, że posłowie 
ci przybyli - częściowo ko­
leją, a części-Owo samochoda­
mi. 

Zazwyczaj rząd, który po­
niósł porażkę pJ::ZY głosowa­
niu nad ważną kwestią 
podaje się w W. Brytanii do 
dymisji. y;r danY,m jednak 

Lacerda 
kandydatem 
na prezydeata 

Carlos Lacerda, znany reak 
cjonista ~azylijski i guber­
nator stanu Guanabara, na 
którego terytorium leży Rio 
de Janeiro, wybrany został 
w niedzielę kandydatem Na­
rodowej Undi Demokratycz­
nej w wyborach prezydenc­
kich, któ-re odbędą się w: 1965 
roku. 

wypadku - zdaniem QbseN 
watorów po1itycznych - opa 
zycja kon$erwatywna nie bę-­
dzie żądała dymisji rządu, 
ponieważ konserwatyści oba­
wiają się, że nowe wybory 
do Izby Gmin nie dadzą im 
zwycięstwa, a może nawet 
zwi~kszą przewagę labourzy.. 
stó~. 

Z ostatniej chwili 

łłacJonalizacja 
hutnictwa 
uchwalona 
przez pa11Jament 

W pa.n.iedziałelk 9 bm. w 
późny-eh godzin.ach nocnyc:b. 
w Izbie Gmin odbylo się gło­
sowanie na.cl ustawą dotyczą­
cą nacjon.aii.z.acji większych 
przedsiębiorstw hiutndczych. 
Rząd premiera H. Wiilwna 

uzy~al: 307 glos6'w - prae­
ciw~w 300. 

Słhonouk prormmrłe 
indochińską koof ariUłeję 
partii demokratycznych 

Szef pabstwia KiamhodZy, 
N a;rod-0m Sihanaulk zap.i:.opo­
nowal zwol<0 nie do Kambo­
dży „indochińsikńej konferen­
cji lu>dDWej" z udizi..alem 
wszY'stklich pairbii, lub ruchów 
patriioitycznych DRW, Wiet­
naimiu Południowego. Laosu i 
Kambodrż:y w celu u:stan.owie­
nia pokoju w tej strefie. 

Ośrodek lnformacji Usługowej 

rozsze-rza działalność 
w ciągu 2 lat istnienia Ośro 

dek In.formacji Usługowej, któ 
ry powstał z inicjatywy Łódz­
kiego Związku Spółdzielczości 
Pracy udzielił odpowiedzi na 
2'5 tys. pytań mieszkańców na 
szego miasta. Ponieważ ok. 7,5 
tys. pytań dotyczyło punktów 
usługowych nie podlegających 
spółdzielczości pracy, życie po 
dyktowało rozszerzenie działa,! 
ności ośrodka róv.inież i na in­
:ne punkty usługowe, podlega­
jące innym jednostkom. 

Sprawie tej patronuje Wydz. 
Przemysłu Prez. RN m. Łodzi. 
Już zgłooiły swoją współpra 

cę o: ośrodkiem: Miejsk\e Pral 
nie, „Arged"• Okręgowy zw. 
Inwalidów, ;,Fotooptyka" 

Nauka gry 
na insłrumenłocb 

„ 
ZOOCZDłie 

Warszawskie To.w-arzyst.wo Mu 
zyczne - zespól „Izomorf", 
pragnąc umożliwić amatorom 
muzyki gry na instrumentach 
bez poonocy :na u.czy cie.Ja, rozpo­
czyna za,pisy na kurs zaoczny 
g.ry na gitarze, akocdeonie i 
fortepianie. 

Nauczanie odbywać się będzie 
w oparciu o n.owy, zracjonali­
zowany zapis nutowy, opraco­
wany w ramach badali nad 
postępem · technicznym muzyki, 
prowadzone w kontakcie 
naukowym z Katedrą Teorii 

.Muzyl<i Państwowej Wyższej 
Szkoły Muzycznej w Warsza­
wie oraz z Katedrą Logiki Uni­
wersytetu Warszawskiego. 

Uczestnicy kursu otrzym)'Wać 
będą pocztą 4 skrypty lekcyj­
ne miesięcznie oraz będą mo­
gli korzystać z pisemnych wy­
jaśnień oraz z okresowych kon 
sultacji bezpośrednich. 

Przy systematycznej pracy 
każd•y z uczestników będzie w 
stanie już po roku zdobyć 
umiejętność muzykowania na u­
żytek własny i najbliższego 
otoczenia. 
Zgłoszenia 

!Da adres: 
na,teży nadsyłać 

W.T.M. Zespół „Izomor:i'", 1 
Warszawa, ut. zauoczymska 2. 

Dnia 8 listopada 196<1 r. 
po długiilh ii ciężkich cier­
pienia.eh 7llllarl najukochań­
szy ml\Ż, crjoiee i d11.iadziuś 

S. t P. 

BEIRYK LIS 
Były dłu·gołetni gł. eneirgeitY'k 
Zaikmdów im. W. Lll!k.aisiń­

skiiego. 

Pogrmb OObędzte się dlllda 
11 list.opada, br. () gOOz. 15.30 
-z kaplicy cmen1,a.rnej na Za­
rzewie. o ez;yrn powiadamia­
ja, pogrążimi. w głębo'kim 
smulJkiu i żailu 

ŻONA, CÓRKA, ZllĘC, 
WNUCZEK, BRATANEK, 

RODZINA ti PRZY.JACIE!_,E 

MZBM Łódź-Górna w zaikresle 
usług lol<ators.kich. Na wczo­
rajszej naradzie w Wydz. Prze 
mysłu Prez. RN m. Łodzi do­
tyczącej m. in. tego zagad.nie­
nia, r6wnież „Jubiler" i prze­
mysł terenowy zapowiedzieli zie 
cenie informacji ośrodkowi. 

(Kas) 

Kr oni.ka 
--wypadków 

Na ulicy Przybyszewskiego 
przed posesją 65 wpadł pod 
tramwaj linii 21 mężczyzna lat 
kolo 40, o nie ustalonym do­
tychczas nazwisku. Na skutek 
doznanych obrażeń, w drodze 
do sz,pitala nastą.pi! zgon. ZW!o 
ki przewieziono do za.kładu 
Medycyny *Sąd~wei AM 

W Kruszo-wie wpadł w po­
ślizg samochód Trabant. Kie­
rowca, A. Kotynia (Łódź, Sien 
kiewicza 73) oraz jego pasażer 
ka H. Kucińska (Łódź, Kas­
przaka 66) doznali obrażeń cia 
la i przebywają w szpitailu. 
Samochód us:llkodzony na 20 
tys. zł. 

* * * Uwaga: PZU przypomina, Ze 
osoby ubezpieczone, uposażone, 
względnie poszkodowane win­
ny zgłosić wypadek celem 
otrzyma,nia odszkodowania. Zgło 
sze,nia przyjmuje i iJil.formacji 
l.llziela PZU w Łodzi, Al. Ko­
śc!uszki 57. 5351 k 

Dnia 8 listopada 196>1 r. 
zmad dl~golet.ni pl'llOO'wnik 
i cito,nek S:i>ólmelilli Praey 
„Zbieracz" w Lodzi 

STANISŁAW URBAŃSKI 
Wyrwz;y &czerego w.spól­

cmuc:ia RODZ.INIE Zmulego 
składaj a, 

RADA, ZARZĄU Olr32' 
KOLEŻANKI i KOLE­
DZY ze SP-NI PRACY 
„ZBiERAOZ" w LODZI 

Dnia 8 listo pada 1964 r. 
zmarł, przeżywszy lat 58 

PAWEŁ GUO 
kierownik działu administra­
cyjnego Zakładu Sieci Ciet>I­
nej Łódź, długoletni pracow­
nik enei-getyki, były oficer 
Wojska Polskiego i przewod-
niczący rady zakładowej 
zsc, od:znaczo11y Srebrnym 
Krzyżem Zasługi oraz Zło!ą 
Odznaką Związku Zawodowe­
go Pracowników Energetyki. 

W Zmarłym tracimy zasłu· 
żonego pracownika, dobrego 
nieodżałowanego kolegę. 
Cześć Jego pamięci! 

DYREKCJA, PODSTAWO­
WA ORGANIZACJA PAR• 
TYJNA, RADA ZAKŁA• 
DOW A, RADA ROBOTNI· 
CZA, ZA!.OGA ZAKŁADU 
SIECI CIEPLNEJ - ŁÓDŻ 

Pogrzeb odbędzie się dnia 
IO bm. o godz. 15 na Starym 
Cmentarzu przy ul. Ogr-Odo­
''Vf!.i. 



Wnioski i człowiek 

llie zmarnować kapitału! 
W Zakładach Odzieżowych im. Więckowskiego, 

mistrz Jan Dyczko zre­
zygnował z. <>dJU;czynku w 

lipcu. kiedy urlopowała cala 
załoga. Co go do !ego sklo­
niło? Otóż ów mistrz był auto 
ran wniosku p;rodukcy!nego, 
w którym propon.-iwał, by je 
go oddział przeszedł z syste­
mu taśmowego na potokowy, 
co może przynieść sp:re u­
sprawnienia. Wniosek ten. je 
den z 26 zgłoszonych w zakła 
dzie podczas dysku~ji przed­
zjazdowej, spo·tkał się z pew 
nymi oporami. Przeciwnicy 

argumentowali, że brak wa­
runków lokalowych, że załoga 
nie przygotowana. itp. Dycz­
ko zabiegał, przek•.nywał opo 
nentów na licz.nych zebra­
niach; wreszcie wniosek prze 

innowacji. Przewidywane ko­
rzyści w pe;ni się po•wierdzi 
ły. 

Niezależnie od zysków. ja­
kich to przysporzylu zakłado 
wi. równie ważna jest pełnia 
-Osobistej satysfakcji autora 

wniosku. Umiano ocenie jego 
myśl i zapał. a takz.e wartość 
jego inicjatywy. 

P odobnyc11 przykładów 
przytoczyć można rów­
nież wiele l z innych 

przedsiębiorstw. Oto w ZPW 
im. Łukasińskiego. dwaj ro­
botnicy przędzalni .fa.n 
Kowalski i stanisław Dudziil­
ski zgosili wniosek „wiąza­
ny". pcstul.ujący podnie.s'.~nie 
produkcji nie tylko sWOJego 
oddziału. ale i sąsiedniego -
2lgrzeblarni. Propozycja zo-

s;>;edł. Jedynym możliwym 
okre.sem dla jeg.o realizacji 

stała przedyskutowana na ze­
braniu załóg obu oddziałów i 
tam zatwierdzona 

byt właśnie postój urlopowy 
fat1ryki. Należało w tym cza­
sie p-rzes.tawić maszyny w 

sali i wprowadzić inne zmia­
ny. Więc mistrz, we.spół z dy­
rektorem produkc.~i, pozcstał 
by nadzorować przerćbki, 
choć pięk.."La pogoda kusiła. a 
rodzina domag~.ła sii:. by.. spę­
dził urlop razem z nią. W 
sierpniu oddział ruszył już 
według nowego systemu,_ a z 
końcem września, na :pos1edze 
niu komitetu zakład-Owego 
partii, dokonail1o oceny tej 

Jak widać, w sprzyjających 
warunkach, w klimacie go­
spodarskiej troski, robotnik 
potrafi myślec nie tylko o 
własnej ma.szynie. ale rów­
nież o całej fabryce. W ogó­
le Zakłady im. Łuko.sińskiego 
charakteryzuj4 się dość du­
żą ilością wniooków zgłasza­
nych włamie przez robotni-­
ków, chociaż - jak wskazują 
pierwsze p<>dsumowania -
średnio w przemvśle 55 pro­
cent wnioskodawców stano­
wią pracownicy inżynieryjno-

Dzień pow~zedni Temidy 

Okazyjny nabytek 
K upił - nie kupi!, potairgować można - głosi ~re 

pawiedronko. Bot.Tzel:>na, niepotrzebna - pomysLal 
Standslaw P. - aile... kupić warto. I .kll:pił. Ramę 

od używanego roweru. Za jedyne 15 zł. Skusiła flO 

<> k a z y j n a cena i morż:li woś · z.l-0rżenia sobie t a n i m 
kosz.tern czlego roweru. 

Stalo się jednak, że pan Sta.ndlSlław roweru oobie nie 
skompletuwał, a okazyjny nabyt-ek P!!'ZY5'p-Ol'Zyi mu bar­
clw niemiłego kłopotu ... 

W końcu li'Pca br. St.anisłaiw T. z przera,żeniem 
stwierdzJi.l, że uk:radziiono mu rawer, który „ga­
razował" w komórce sąsiada przy uł. Przędzal­

nianej. Rower zni!kl, ale że w :przyirodzie nie nie gime 
- :poszkodowa•ny (niie?..ale.imie od zlożcmego w MO meł­
dunku) pos.tanowil szuk.ać na własną rękę. I nie z.a­
wiódl: się. 

1 sierpnia „penetrując" tzw. Czerwony Ryn€1k, Sta­
nisl<:w T. odnalazł ramę od swrojego roweru; J)<)Znal ją 
po z;nakach szczególny>ch, szybko też - tym razem już 
p:rzy pomocy funkcj.onairiU&Zy MO - stw.i-erd:zono, że 
i numer się zgad-z:at. 

Nowy „wlaściciel" ramy byt wprawdzie n·ieco za­
skocwn)', ale miał nie:llbi1te alJibi: ramę !wpił przed pa­
roma minutamd od czlow1eka. który nazywa Slię Sba:n.i­
slaw P. i mies:?Jka przy ul. ZgieJ:'S'kiej. 

Informaieję tę zaczerpnął z dowodu osioibisiego, który 
sprzedajacy ramę z chęcią mu przediSltawil. Ta u z a­
s ad n i o. n a zapobiegliwość (zwl<:siocz.a przy tego typu 
rynkowych 1/I'an~kcjach) uratowała go prz.ed n:ieprzy­
jemnośolami. 

Stanisitaw P. nie byl tak zapobiegli.lwy. ot, po pro­
stu kupil ramę, bo... była ta n i a. Począbkowo choi.al: 
zlożyć sobie J:."Ower <1:le - g>dy nadairzyl się nabywca 
chętnie odprz.edail ~amę z.- zysJ!ciem. 

- Od kogo kupił? . 
- Od młodego cz.J:owieka. lat <llkoło 30... Ndc więcej 

o' nim ruie wiedziail. 
„Młody człowiek" niewąltt>liwie. ;trafi . w odpow\ieclnim 

czasie do airooztu. My jednak wrocmy do „:;;prawy Sta-
nisława P." · 

S
prawa St.ani.sława P." wpłynęła j.UJŻ do Sądu PQ­
wiz bowego dla m. L()odzi. Wkrótce posiad<:oz na­
zwi·ska figurującego na obWloluc1e akt zas1ądz.ie 

na lawie oskarżonych pod z;aa:z;utem prz,estępstwa :z. airt. 
161 kk*). 

; 

techniczni, 20 procent - admi 
nislracyjni, a tylko 25 pro­
cent - pracownicy fizyczni. 

U .,Łukasińskiegf)" zresztą 

nie tylko dnbrze przygoto­
wano dyskusję, ale zadbano 
również o dalsze etapy akcji. 
Specjalnie wyłorriona komisja 
odbyła spotkanie ze wszy­
stkimi wnioskodawcami. Au­
torów wniosków- odrzuco­
nych dokładnie poinformowa 
no (i sądzić można iż prze­
konano) o motywach takiej 
decyzji. zaś autornm wnio­
sków zatwierdzonyeh i::ooano 
terminy realizacji ich postu­
latów .. ,Plon" tego spotkania 
został potem przenie;iony na 
zebra,nia załóg :poszczególnych 
oddziałów. 

Nie wszędzie jednak - nie 
stety - kierownictwo admini 
stracyjne i poHtyczne zak·adu 
potrafiło, obok korzyści tech 
reczno-p.rodukcyjnych. płyną 

cych z wniosków. docenić i 
ludzki akcent sprawy. 
'M ówi Janusz Bartos:z, 
J'lłl sekret;arz ekonomiczny 

KD PZPR Sr1'idmieście, 
dzielnicy. w której z1;aj<lnlje 
się ponad 200 dużych przed < ią 
biorstw i gdzie zgłoszono prze 
szło tysiąc w:1iosków p~oduk 
cyjnych. „Sama orga.nizacja 
dyskusji przedzjazdi>Wej z re 
guły we wszystkich za.kładach 
była prawidłowa, Rejestrując 
wnioski, często jednak za.­
p1>mn lano „zarejestrować" 
żywego człowieka, zaprosić g<> 
na. rozmowę w sprawie wysu 
wa.nych przezeń postulatów. 
Bywało, iż wniosek dalej roz 
patrywano już wyłącznie w 
kier1>wnictwie za.kładu. bez 
udziału wni~kodawcy". 
Są i inne prze.szkody na dro 

dze właściwej rea1izacj: wnio 
sków z dysirnsji przedzjaz­
dowej. Przeszkody te tkwią 
już nie w zakładach produk­
cyjnych. lecz w jednostkach 
nadrzędnych. Oto np. Zjectno 
czenie Przem.yslu Wełniane­
go - Północ potraf;ło bardzo 
szybko podjąć inicjatywę za­
łóg fabrycznych i już w lip­
cu przekazało zakładom swo 
je decyzje co do mo:!iiwości 
realizacji przesJanych mu 
wni<05ków oraz określiło fQlr­
my organizacyjne ich ewi-

. dencj.i i kontroli wykonania. 
Mogło wspomniane zjednocze 
nie, mogły więc ehyba i in­
ne. Othż niestety. praktyka 
nie potwierdza teg,J przypu.sri; 
czenia. Łódzki „E!ektromon• 
taż". dla przykładu. obok 
wniosków, które wprowadzi 
w życie własnym sumptem, 
proponuje także dać do roku 
1970 · dodatkową produkcję 
wartości 40 milionów złotych, 
prz:y: wzroście zatrudnienia o 

180 osób i wydajności - o 18 
procent. pod warunkiem je­
dnak pewhych nakładów in­
wostycyjnych. Niestety, nie 
może uzyskać autorytatyw-

nej odpowiedzi od w'adz nad 
rzędnych, bo ... nie zatwierdzo 
no tam jeszcze planów per­
spektywicznego rozwoju przed 
siębiorstwa. 

Osobna grupa przeszkód piq 
trzy się „na drodze" wnio­
sków, których treścią jest 
zwiększenie produkcji eks­
portowej. Typowa w tym za 
kresie może być sprawa mię 
dzy Wytwórnia Sprzętu Me­
dycznego .. Famed" a centra­
lą handlową „Varimex". Zało 
ga „Famedu" stwierdziła. że 
ma jeszcze pewne rezerwy. 
pozwalające zwiększyć eks­
port. Zaw'adomiono o tym 
centralę. W odpowiedzi na­
des.zło pismo: „Kwitujemy z 
podziękowaniem ..• Obecnie n'e 
posiadamy konkretnych zamó 
wień zagranicznych. których 
realizacja wymaga~a.by zwięk 
szen'.a ilości produkcji ekspor 
towej, uzgodnione:; z. waszym 
zakładem ... Rozwin;emy ener 
giczną akcję akwizycyjną ... 

W najbliższym czas•e do spra 
wy je=ze powrócimy". To 
było w kwietniu. Dotychczas. 
mimo, iż „ezas r.ajbliższy" 
chyba już dawno minął. żad­
nego więcej sygnału w tej 

sprawie(!) 
O rzeszkody są różne, ale r ich istota wspólna: zam 

raza.nie możliwości roz­
wojowych naszej g()Spodarlii, 
a. równocześni«" - t1>rped-0wa 
nie ludzkiej inicjatywy. 
Dla człowieka jest zupełnie 
obojętne, czy jego wnio.sek 
został zaniedbany przez kie­
rownika oddz;ału, dyrektora 
zjednoczenia, czy przepadł w 
ministerstwie. Skutek ten 
sam - rozgoryczenie. 

'I'rzeba przecież stale mieć 
na uwadze. że dyskusja przed 
zjazdowa i wysunięte w niej 
postulaty, to nie t~·lko wiel­
ka kampania na rzec-z uporząd 
kowania i polepszenia naszej 
goopodairki, to równocześnie 
potężna akcją wychowawcza, 
której celem jest wyrob'.enie 
socjalistycznego p0dejścia do 
wykonywa:nych za<la11. Dlate­
go nie wolno nie dostrzec żad 
nej. najdro<bniejszej nawet 
inicjatywy. p<>djąć trzeba każ 
dą zaangażowaną w sprawę 

myśl człowieka. To kapitał 
równie cenny, ja!~ doskonal­
sze, bardziej efektywne roz­
wiązania produkcy)ne, kapi­
<lał, który w żadl!lyrr. najdrob­
niejszym nawet przejawie nie 
może zostać zmarnowany. 

.JULIAN BRYSZ 

TO i OWO ZE ŚWIATA 
"SZTUCZNA RĘKA" -

UDOSKONALONA 

Specjaliści radzieccy powaz.. 
nie udoskonalili kon5trukcję 
protezy, zwanej „sztuc:zdlą rę• 
ką". Jej ruchy kontrolowane 
są przez mózg i system nerwo 
wy. Specjalne czujniki przeka• 
zu.ią zaś wraże·nia dotykowe, 
związane z wykonywanymi 
czynnościami. 

FRANCUSKI REAKTOR -
DLA HISZPANII 

Francja zawarła z Hiszpanią 
kontrakt na d6"tawę reaktora 
energetycznego o mocy 590 me 

r:awatów. Reaktor ten stanowi 
odmianę modelu EDF-ł, kon­
struowanego obecnie w labora 
toriach Saint-Laur~ des Ea·ux. 

lł LAT CERN 

Europejska orga.nizacja Ba­
dań Nuklearnych, CERN, ob· 
chodziła niedawno dziesięciole­
cie swego istnienia. Tematyka 
zorganizowanej z tej okazji se­
sji naukowej koncentrowała się 
wokół planów budowy nowego 
akceleratora cząstek elementar 
nych (o energii 300 gigaelektro 
nowoltów), dziesięciokrotnie po 
tężniejszego od już eksploato· 
wanego przez laboratoria CERN. Bo właśnie n i ska c en a, Móra Sk,usila ~ do 

kupna r<my, pow i n n a sitać się dła ni_eg~ o str :z. e- .; . 
że n i em. że rzecz poohod'l.li z k_r ad :z. ie z y. . ;, ·----------------••• ._ _____ ...._ ___ , 

I tak oto pan Stanisław - mme mimo woh - srtał 
się, . bLorąc rzecz obiektywnie, p as er e m. Paserstwo 
zaś Jest surowo ścigane przez prawo, o cz.~ m.efruiiun-
ny nabywca „okazyjnej r<:my" częściowo JUZ się p.rze-
konail na wl<sinej skórz.e. . 

Finał· rozegra się przed sądem. I nie?JaJeżme od ~­
rokości kary i jej bezipośredniej ootkliwoś?. . ~tan~: 
sław P. - dotyichczas cz:łO<Wiek 0 nienaga111:ne.1 op1nn taA. 
w ffiliejscu zamieszkania, j<Gk i w pracy - uparruęt~ 
swe nazwisko w rej€Mrze skzzanych, co zaSllCZytu ni­

komu d1Jiś przecici: przynieść nie może ... 

P a5er - to rzec można - bezpośredni pomocnik zlo­
drJeja; bez ist~ffilia tego pierw=ego, ten drugi 

l 
nie miałby raCJl bytu. Są, oczywiście paserzy za­

wodowi n.ieraz nawet pod&uwający zlodzliejom - wyko­
nawoo~ pomysły, mający „zapotrzebowairuie" na okreś-
lone „towaxy". . 

Ale obok zawodowych -: :z:w1ąunych za.zwyczaj z ja-

res:u. Mialy rzedną im dopiero wówcza:S, gidy pirolkurato.r 
z urzędu tłumaczy 1m jak z 1 y interes zrobild ... 

Nied~wno przed sądem stanęła grupa mlodyoh chłop­
ców OOkat-ż,ona o -Oikrad~111ie kiosków „Ruohu" li nłewiel· 
kich sklepów spożywczych. 

Op robiłi z kirad21ionyml papierooaml, winem i cz.e­
kiola(Clą? ·Sprzedawali je w innych kio.sk~h i sklepach. 

Ceny, oczywi.śoie, były b. niskie i ci, którzy naby­
waU te „t<Jiwary", m o g 1 i sdę łatwo d{)l!'llyśleć idl źró­
dta *•). A jednak kupowali. Kupowali d'Zli<:lając tym na 
:51Zkodę swych kolegów-kiookany i kierowników okra­
dzionyoh sklepów, na szkodę państwa. I swoją własną. 

Jak się bowiem okar.zial!o - rozzuchw&lerui powodze­
ni.em i pewni zbyrtu kradzionych :przedmiotów, młodo­
ciani zł'odzi.eje okradli rów.niież kiOOk prowadrony przez 
jedną z ich „wiernych" paserek(!). 

Tak oto sprawdziła się jeszcze raz słummość prz;y­
s!<!YW'ia, .że „klbo pod kim dolkii kopie - sam w nie 
wpa<l•a". 

W wypadh.-u 
go, de li tego 
długie lata! 

zaś paserstwa - me tylko zawodowe­
„<> ka z y j n ego" - wpada c:ziasem na 

.JANUSZ KRA.JEWSKI 

kąś <i<kreś!ooą grupą zło<dz.1~ - są paserzy przypadko­
wi, ludzie dający się S"kusic <>ka z j i tainiego naibytku., 
lU.dZie u których niska cena <>ferowanego im przedmio­
tlu ccz.'ęs11:0 z.wiązana z możliwości~ Łatwego zarobku) za­
bija ixk<>wy r-OZS.ądek i.. .. ~rne ucz.c:iwości (!). Do­
myślając siię źródeł dka'lJJl. 1 rzeczywisty<:h powodów 
„a trakcyjnych" oen, po prostu w o 1 ą o mob nie my-
ś! eć ! *) Artyik!uł ten m. m.. ~: ·„Koto nabywa. liub w ja-

Nie mają sobie oni, lub ~i e c h <; ~ 2ldaiwać rob~e kimkiol \Wek celu prrzyjmuje rzecz, o której na podsta-
sprawy z tego, rże p o m a g a J ą zl~eJom. Zd~z.a SJ.ę wie tow·arżymących okoliczn<IŚci PQWin!iEUl przyipu=ć, 
- tym samym zlod:lliejom, ofiarą których sam a. mo- ż.e ziootała uzyskana za pomooą przestępstwa... podlega 
gą paść w najtbl'LZszym czasie. ka:rze a.reszbu do laJt 2 lub grzywny". 

Kupują więc =e'koladę (a 19 zł) p!acąc P<> 10 zł l'lll •'") Wy.stępujący w tej S1Pr.awie „okoliC7lllości.owi pa.-
tabliczkę, pa pi-erosy „Carmen" . (a 12. zł) po 5 zł,. czy seirzy" ska;z.aTlli ws.talli na kary od 8 miesi.ęcy do 1,5 ro-
rowerowe ramy za Ził 15. I cieszą Stę z dobrego mte- 'ku airesztu. -<;>,--------------· ...... _ .... ___ ...,_,.. _____ ......, ___ .... ____ ~--.... ---.... ---.... ---....... ---..----....... -... ------....... ---.... ---....... -... ______ ......, __ ....... _____ ,.._ .... 

Bułgarskie zapiski (2) 

O zbyt dużej łyżce, 
apartamentach i promenadzi~ 

•.. Wzdluż bulwarów wysokie, różnoko,orowe fontann}· .•• 

Z aczni.e-my od cen i za- mentem. W Bulg.a-rii podsta-
robków: wową dr-0gq o i rzym.ania no-

On Todor Morja- wego mie-szkania. }e .H spót-
now pracownMc umyslo- d:-.ie/,czość mieszkan4-0wa. Tzw. 
wy Instytu.tu Ge·ologiczne- budownictwo rod narodowych 
go, zarabia miesięcznie 70 stanowi znUwmy procent. Do-
ie_w! ona - a,bsolwe-rvt śred- minuje w1Alsn-0ści()'1.l,-e miesz-
nie1 szk-Oly plastycznej, pra.- kawie spóldzieLcze. Każd~e20-
cująca w bulgarskiej Cepe·Ui wo grupa pragn(łCych o.trzy-
- zarobek miesięczny 80 lew. mać mi.es:tk.anie (5-6 osób) 
Mają 5-letniego synka. zakł.ad.a ·spól4zielnię mieszka-
Cóż to je.dn;ak zn;aczy , 150 'lliiawą, 1ct:órą rozwiq!Zuje &U: 

lew? Dużo vo, czy mal.o? z chw'il.ą zbw.Lowan•ia. domu • 
100 lew, to mniej więcej Pad.'lltawowy wkl&:l. 'UJ11'1MJSł 

2000 zl. A o.to ce.ny: ki.Z.ogrom okol.o 6 tus. lew. Res~ prz:y-
chle>ba żytni.ego kosztuje 15 szły ti.>Lalciciel otrzymuje od 
stotlne>k (100 stotinek = 1 le- państwa w postaci pożyczki, 
wa), k.i<logram pszennej pie- ktćr.q splaca przez 20 lat. 
czonej bez kwasu bułkoi - 36 Mieszli.ani.a, jmk na na>Sze wa-
s·totinek. Mięso jest droższe: ruroki, są wręcz i.m.pomijqice. 
kg bairaniny - 1,10 l, wie- Ich powierzchni .a. wynosi. 120 
przo-winy - 1,70 l, '!.VOW·wi-ny m low„ a bywaj.q i więk.u~. 
- 1,90 l, na.jdroższe jest mię- I Jeszcze jeden ważny szcze• 
so ja.gn•ięce - 2 z. Najtańsze, gól: w s.póldztelc.?:ych mie.sz... 
rzecz oczywista., sq w Bu/,ga- lcaniach wie obO<wią.rujq żad­
rii owoce (kg w i rw.gron od ne 1WN1!y, a więc nawet diwu-
14 do 30 stotfoek), tl)l{/,Tzywa osobowa. rodztna. może wybu-
i w ogóle ziemw;>l.ody. <i.ować sobi.e „apwńament'' o 

Sredni za.robek robotn-Vka.; 1)0'!t>i.erzchni wynosz(ł<:ej 120 
w za·le.żności od kwalifikacji., czy nawet 130 m k.w. - Do-
wynosi 70-90 Zew. Pensja brze pomyśl.ame - powiecie! 
11.au,czyc.iela 100 Zew, lekarza Ta•k, oobr:M. Jest jedna.k ·dro-
120, in.żyn.i.era przeci.ętniie bne „ale". Proszę l,a,ska:wie 
130 lew. Mo.i PT:?yjaciele - zważyć: 6 tys. lew, 1JO w prze 
mgr inż. Nikolaj Peczew, ab- liczeniu 11Ja zl.ote ozna.cza 12() 
.~olwem.t. P.olUechmkii Gdaiv- tysLęcyl Aby 11.&kladać Mi~ 
sJciej, pra<:ownU;. działu lccn- wie[k.q smnę, lu.d.zii.e dosŁo<w-
strul(,fxNs.kie•go stoczni w Wa1"- nie przez loUloa. dobrych !at 
nie oraz jego mal.żonka, rów• odm.awi;(l.jq, sobie WSZY'$ltJoiego. 
nież in.ży-n4er, za-rabia.j.q ro- l\'Hes.z.kanie jaloo tzw. wlasno-
ze•m 260 1. ściowe możoo OCZ)fl.Viście 

Przyby.sz<:J!UJ'i z Polii*i nu- z,a,wsze sprzedać. KomtOO"nA! 
ca się w oczy tendencja oo jest W!fSOik!ie - wynosii, mniej 
zrównywania plac. Różnica więcej 1/5 przeciętn,ej peMji.; 
1llP. między zairobloiem średni.o a wU:c ok.o«i 20 I.ew. 
kwalifUWUXl-nego robotnika. a 
zarobkiem inżyni.ero, jest sto-
sun·Tvowo niewieLka. Podcbna. 
syf:!(;(JJC'ja występu.je 1"ównież 

w innych odid.Z\ia/;ach pracow­
niczych - w ha.rwUu, służbie 
zdrowia, sz;kol11Jictwie. ;,Pre­
ferencje zaro·blwwe" ~la prze­
mys/u w ogóle, a dla ci.ężkie­
go w szczeigólności, sq mniej 
-sze ni.ż u na.:s. 

W zestawienM.i z ceon.ami 
Ź1f'U-'t!Ośei, ceny obuwia, arty­
kuww tebtyinych, lwnfekcji., 
,ospoda.rstwa. d-Omowego, 4 
także pra!e1k. lodówek, <IJ11'(L'ro­

tćw rodfawych i telewi.Zor6w, 
sq Wt.JSOkie. ] tu ZTWWU .~­
cyf.Uca lrulga,-S>ka: ceny futer 
i wyrobów u skóry w parów­
naniu z Pols-k..q - n<i-skie. 

Bulg.a.rzy zy1ą nU?slyclumte 
os:xzęd·nie, wydają pieniądze 
z dużą roZ'U)IQ;gą. w Plow<d'iw 
oglqdalem w s11depie austr<Lac­
kie k.os:rule nylonowe. Towa­
-rzyszylo mi mał.żeńs.two d.zien 
nMoo-rzy. · Cena koszul by.l<l. 
dość wyso.ka., a źon4 - dzien­
nikarz powied.ziala d.o męŻJJ 
- dziennri.loa-rza: ;,za au.ta 
l·!Pka na n.a.s.ze usta". 

• 

• * • 

W godz,iMCh wi~ych 
tłu.my 1.01il~ga.;4 na uli­
ce. W kaiżdym mieście 

- w SofiA, w Piowdiw, tt1 
Kerżel.i, w Warnie, dzU!s>i.qt1d 
tusU:cy miieszkańców przecli,a,. 
d .m S>i.ę nafwię1csz:rmi bulwa· 
r(ltmi. Promenada! Corso! 
TbiJ,m jest gęsty., gwśny, 'MJC~­
ltwy. Na ulicy spotykaj.q -"'ę 
dosrownie wszyscy, u.bica x• 
s.tępuje kawi;airni ę i ett.kier­
nię. Tuta.i ludzie za.lattoiajq 
interesy, ,,s kład<llją wizyty"; 
omawiają sy.tu.ację międ.zyna­
roclow4 oceniają szan.se swo­
jej wl~bionej drużyny ,mkM­
.s<kA.ej - tuta.j fbirtują i... u­
rzą.d.Miq, sobie sceny. UUcłl 
Pwtrloowska w ooibatę po ~ 
d .ti nie 15 je<Srt pusta i c!eh4 
w porównamu z buJW111Tem 
w. Ko!arowa w Pun.odi:w. 
Tam. tlv.m, ni.czym 1"o:d.a114 
,-zeka sumrze, przereowa się• 
a u szx:zytu vromeood.11, crd.ziej 
lco1.o gódtiny 20 dosroum.ie 
11..'UC~. Scime-rla bogata. W 
od®Li oświctbo>ne góry, wzdlut 
bu~warow wysokie, rożnoloo­
larowe fontanny, w bocznuch 
11Uc2ik.ach sprzedawcy pieczo-
nych kaszta nów. k1tk.urydzy ł 

P ieini.ądze ~ją 11.U!- ziemnych Mzets2'1WW. 
mCJl wszyscy. Gwwnie Pachnie wsch.od.em. 
n.a mieszkania.. Nazywa 

się je tuta; szwmnie a,pa-rta- ANDRZEJ STAJAN 
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O żółtaczce 
zakaźnei 

W czwartek 12 bm 
przy HTU 303-04 

zasiądzie 

tir IRENA BODZl~SKA 
konsulta_nt chorób zakaźnych 

Miejskiej Stacji San.·Epid, 
w Łodzi 

' Rozmawiać będzie z naszymi 
Czytelnikami w godz. 13-14.30 
o wirusowym zapaleniu wą• 
troby, czyli O żOŁTACZCE 

ZAK:AŻNEJ 

Proponowane tematy: 
Ja.k zapobiegać żółtacr.ce? 
Objawy tej cltoroby 
Sposoby leczeaia wr domu 

Ha posiedzeniu komisji RH 

Problemy zatrudnien~a 
i opieki społecznej 

Na wczorajszym posiedzeniu 
Komisji Zdrowia Spraw Socjal 
111ych i Zatrudnienia RN m. 
Łodzi, radni zapoznali się z sy·­
tuacją na rynku pracy w na­
szym mieście. Najpoważniejszą 
truaność stanowi zapewnienie 
pracy kpbietom, które nie po­
siadają odpowled'lllego wy­
kształcenia i nie mają kwalifi· 
kacji zawodowych. Sporą ilość 
zarejestrowanych pracowników 
umysłowych stanowią absolwen 
ci liceów ogólnokształcących, 
k1órzy w br. otrzymali świa­
dectwo d-0jrzałości. Wyd.i. Za· 
trudnienia w porozumieniu z 
Kuratorium uruchamia kursy, 
które obejmą początkowo 280 
maturzystów. Wykształci się m. 
in. 100 księgowych, 50 kreśla· 
rzy, sekretarki, stenografów, 
maszynistki. W IV kwartale 
planuje się wznowienie robót 
komunalnych, finansowanych z 
funduszu interwencyjnego. 

_Radni zaooznall się też z prze 
biegiem realizacji uchwały RN 
m. Łodzi, dotyczącej opieki spo 
łecznej. W przyszłym roku ma 
powstać w Łodzi wzorcowa po· 
radnia geriatryczna. Ważną ro­
lę odgrywają kluby dla renci­
stów. Powstały do tej pory 2, 
trzeci organiz-0wany jest na 
Bałutach. W br. kończy się bu-

. dowę domu dla dzieci głęboko 
upośledzonych przy ul. Spadko­
wej na 140 miejsc. W przy­
szłym roku w I Domu Renci· 
stów utworzony zostanie :ro-łóż­
kowy oddział dla przewlekle 
chory-eh. 

Pielęgniarki środowiskowe • • ruz pracuiCI 

Udany eksperyment 
PRZED ROKIEM, PO RAZ PIERWSZY W POLSCE 

I W LODZI W DWU RE JONACH PRZYCHODNI PRZY 
UL. LIEBELTA ZORGANIZOWANO DYŻURY TZW. PIE­
LĘGNIAREK SRODOWISKOWYCB. CELEM EKSPE­
RYMENTU BYLO ZAPEWNIENIE LEPSZEJ OPIEKI 
CHORUJĄCYM W DO!\'IU. 

tych wszystkich cz.ynmków 
spotkają się ze zr012:Wnieniem. 
Należałoby także oczekiwac 
pomocy ze strony wsz)'$i:kich 
urzędów, do których zgłaszać 
się będą ze sprawami swoich 

Jedna pielęgnianka, posiada da z pięlegniw:ek opiekuje po<lopi€C7.J11ych. 
jąca pod swą opieką uS>talło- się rejonem z ok. 3,5 tys. Zorgani=wanie pracy pie-­
ną ilo.ść rodzin, załatwiała osób. w rejonie załatwiać bę- lęgnia.rek na nowych zasadach 
wszelkie zabiegi i wszystkie dzie ona wszystkie sprawy przyniesie niewąt<p-liwie ko­
spra.wy związane ze zdrowiem związane z zabiegami zaordy- rzyści p't"21ede wszystkim dla 
tych środowi·Slk. Chodziło nowanymi przez lekarzy roz... ch<YI"ych, gdyż polepszy opie­
zwła=za o opiekę nad nie- m.aitych specjalności. Glcw- kę nad nimi. Same pielęgnia't"­
moWlęta.rni !I. ludźmi samotny- nym zadaniem p~elęgniairkl ki zostaną lep~·ej wykoczys.ta­
mi. będzie profilakityk.a. Pielęgn:iar ne i poznają dokładnie swoje 

Próba mata egzamin i obec ka odwiedzać będzie rodziny środowiska. Tak zorganizowa­
nie z początkiem listopada także bez wezwani·a. a kiedy na pomoc pielęgni<lmka i le­
rozszerza się ten eksperyment zajdzie potr.reba spowoduje karska pozwoli na od-ciążenie 
na 4 przychodnie oikoło wizytę lekarza w domu. łóżek szip·i:talnych, 
40 ,..,,.,,.adni rei'onrrurvch ....,.,,. Jak wynika z planów Wydz. 

... - ·- ·· • ""' Pielęgndarki środowi.skow0 "'·-'---·-' t f siada ~.....ri opieką blisko 120 ~ LA.Uvw1a a orma prncy ma 
""'-' chcą nawiązać bliski kontakt · w tys. osób. Pielęgniarki środo- szanse rozwoiu. przyszłym 

wiskowe działać ....,..,.ą przy z opiekunami społecz.nymi. ra- roku wprowa<lz<ma zostanie,. 
...,,..... darni zakładowymi, szkołami. ~-a - . ...+o h przychodnńach - ul. Liebelta, ~· w ·~...,pnyc :rej<mech. 

Ci-eszkowSlkiego, Ka•S]Jlrzaka i r--W_y_d_a_i_· e __ s_ię_, __ z_· e __ ze __ stron _ _:Y ____________ <::.:k.a=.s::>_ 

S?ll>italna. 
Zwiedziliśmy przychodnię 

przy ul. Cieszl!rowsk.iego i roz­
mawialiśmy z pielęgniarkami, 
które rozpoczyi1ają odip<>wi·e­
dzialną i ba.OO.zie.i samodzielną 
pracę niż dotychczas. K.a:żda 
z nich pr.zygotow<:ta już k.a;r­
totekę !!'odzin podopiecznych, 
z zaznaczeniem gdzie znajdu­
ją się chorzy na gruźlicę, alko 
hohlcy, cierpiący na ochorze­
nia psychiczne itp. Odn.otowa­
no też rodziny posiadające 
dzieci, xwłaS?.JCZa dzieci wyma 
gające specjalnej troski. Każ-

Sukces 
łódzkiego handlu 

Jak twierdzą specjaliści w 
historii powojennego ban'.d!u 
nie zdarzyło się jeszcze by 
jeden ośrodek w kraju 'zdo­
był w dziedzinie handlu tyle 
nagród i wyróżnień co łódz· 
ki, za osiągnięcia we współ-

Wyslown kiermasz 
KSIĄŻEK RADZII:Cl{ICH 

zawodnictwie .za I półrocz.e 
br. 

I tak: Miejskie Przedsię. 
biM"stwo Handlu Odzieżą, zaj­
mując I miejsce w skali kra­
ju, zdobyło sztandar pne· 
chodni MHW i ZG ZZ Pra· 
cowników Handlu i Spół· 
dzielczości. Pod·obnie I miej­
sce zdobyło PTHW nr 1 o­
raz Przedsiębiorstwo Remon· 
towo-Montażowe iI~.ndlu We­
wnętrznego. Natomiast II 
miejsce wśród „Kawiarń" w 
kraju zdobyły ŁZG - Ka· 
wiarnie. m miejsce w kra· 
ju uzyskał MHD - Górna -
Polesie. 

Uroczyste wręczenie sztan­
daru, proporców, dyplomów 
i nagród pieniężnych odbę­
dzie się 18 bm. w sali Rady 
Narodowej m. Lodzi. 

Warto po<lkTeślić, IZ oce­
niając pracę przedsiębiorstw, 
wzięto pod uwagę nie tylko 
ich wyniki ekonwiczne, lecz 
także np. ilość i spą;;ób za­
łatwiania skarg i zażaleń 
wniesionych przez klientów, 
bogactwo asortymentów o!e­
rowanych towarów itp, 

(jp) 

PIERWSZY 
SZRON 

Wyrażenie 

lwj=zy się 

to 
za· 

wsze z tym, że 
coś przeszło, mi. 
nęlo ... : „Już 

S2'T'Qn gŁo-

wie, już nie to 

rd:rowie ... " ś~ie-

l 
wają z ża!em 

dwaj starsi· pa­

nowie tęslcniąc 

do mkldych Lat. 

Wczoraj rano 
po raz pierwszy 
tej je3ieni pięk; 

ną &rebrzystą 

szatę przybrały 

drzewa. i da· 
chy. A fa·kt ten 
świa&::zy niezbi 
cie, że zi.ma 

wkroczyła JU.t 

w ca:tym ma· 
jes·tacie, ze wszyst.kń.mi 
k.ami i... k/,opo<t-0,mi. 

u,ro-

Rano o godz. 7 termome· 
~try Stacji Klima.to·lo-giczne1 
~UŁ w Rudzie Pabianick>eJ 

zO/nO'towaly na wys·olwści 
2 metrów od ziemi tempe­
ra-t'wrę minu3 5,3, a 5 cm n.ad 
ziemią - 6,5 s.topnia C. 

Lada dzień więc spa,dnie 
puszysty śni.eg d·ostarcza­
jąc wiele uciechy -iw.szym 
milusiń&lcim. 

(aw) 

Konkurs wystaw 
W ciągu października trwał 

konkurs na wystawę sklepo­
wą najlepiej propagującą o­
szczędzanie. Do k onkursu 
przystaniło 29 sklepów nie­
mal wszystkich branż. Pierw· 
sze miejsce uzyskał L. Ukle­
ja za dekorację witryny skle­
pu MHD-Włókno (Pl. Wolno­
sci 8), drugie miejsce J. Uso• 
wicz (sklep ul. Kilińskie " 
82), trzecie - H. Szatkow · 
(Handlowy Dom Dziecka). -

(k) 

t „Dziennikiem'' Wystawa-kierma,:;z książek 
radzteckich, wrganizowaina 
w lokalu Zarz. Łódzkiego 
TPP-R (Narutowicza 28) przez 

„Dom Książki" wspólnie z 
wyżej wym. Towarzystwem, 
prezentuje 600 tytułów zesta­
wionych ruezwykle trafnie 
i celowo. Wybrano sp-06ród 
73 tysięcy tytułów (tyle w 
roku 1963 wydał ZSRR) książ 
ki ze wszystkiich dziedzin, 
więc literaturę społeczn(>-poli 
tyczną, piękną, ikislią,żki tech­
niczne, książki dla młodzie. 
ży i dzieci, P.ncyklopemę, 
słowniki itd. Zwłaszcza bo­
gaty jest dział sztuki (Gale­
ria Tretiakowska!). 

w pogoni za kantami 

na filmy radzieckie 
--~~~~~~~~~~~--~ 

e WYCIĄC I ODDAC W KASIE KINA 

.... -"'"'„ 
KUPON 

11poważnia.J~ do nabycd11. 2 biletów 

!Jwietlających filmy w ra.inacb 

Problem drobnej · usługi 
Gdzie w ł.odzi moźna p0>wierzyć mistrzowi igły 

wanie spodni na poczekaniu? Właśnie: gdzie? 

Reporter „Dziennika" wy- nia chętnie wykona na... ju­
brał na chybił trafił kilka tr,o. W punkcie usługowym 
zakładów kr.awieckicb. i wszę Spółdzielni Pracy „Łodzian­
dzie zadawał jedno i to sa- ka" przy ul. N.Q_womiejskiej 
mo pytanie: 2 na uprasowanie spodni 1 O X ł 

algowycb w kina.eh łódzkich, wY-

e e "DNI FILMU RADZIECKIEGO". Otwarcia wystawy doko· - Czy }!aństwo mo-iecie na propou,owano poczekać pół 
poozekaniu uprasować spod- dnia. Natomiast punkt usłu­
nie? gowy Spółdzielni Pracy im. KUPON BIERZE UDZIAI, 111ał w dniu wczorajszym 

przewodniczący Zarz. Łódz­
kiego TPP·R prof. dr .Józef w LOSOWANIU N AGRODI . . • 1964 Nazwisko i iml4l •• „ • • • ! Pią.t.owski. WŚ'l'ód gości o­
becny był m .in. sekretarz 
KŁ PZJ?R Hieronim Rejniak. 
Wystawa czynna będzie do 
14 bm. w godz. od 12 do 18. 

W Spółdzielni Pracy „Zgo- St. Martyki przy ui. J;'iotr­
da", w punkcie usługowym kow~kiej 7, który również 
przy ul. Piotrkowskiej 34, nie wykon.uje natychmiast 
uprzejmie poinform-0wano go. takich usług, chętnie służy 
że, JDdestety, na poczeka~ adresami pi;:ywatl}ych kraw­
niu spodni nie uprasują. ców, którzy spocL'1ie upTasu­
Owszem, usługę tę spółd.ziel- ją(!?). BoV'-'.iem nie wszystkie 

Adres ~ : : ; : : . . 
= 

: • : : . . . 
Uwaga! Kupon wa.hy tylko w dnłu datowania. 

~-"'"''_"' __ , ______ ,_,, ___ ~----"'· 

TRUDNA DROGA PLASTYKI 
D o waJ.'k.i ze sa:rnrurą i ta.ru:J.etą pla­

styczną, do kampani~ o lepsze 
kszta.btowa:nie smaku estetyczne-

go naszych wspóŁabywa,teli, przystąpił 
przed dwoma la.ty sojusmdk nie lada, 
bo CRZZ, ktfu"y wraz z Zarządem 
Głównym ZPAP zawarł porozumienie 
w 51Prawie udostępni-end.a· i upowszooh­
nian.ia szituk plastycznych. 

Postanowiono m. in. organ.iwwać w 
zaikladaoh pracy (domach kultwry, 
świetlicach i klubach fabrycznych) wy­
stawy pTac malarskich, grG.ffilti, 'l"z.eźby, 
ceramiki, a także popufa:ryzować 
i upowszechniać wiedzę o ssz:tuce w śro­
dowislk.adl iroQ.otn:iczych przy wspól­
u<lzi.ale plastyków, historyków sztuki 
it<l. 

RÓW!10CUeśnie CRZ'Z - zdając sobie 
sprawę z ipionierak.ich wailorów tej 1m­
prezy - wysunęła sugestię, ażeby ra­
dy za;kladowe ocaz n.aclr~e instan­
cje zwi.ą-zJlrowe wykll"oiły ze swoich 
budżetów pewne csumy na za.kll.l'P clzi.el 
sztu'kli., ek>Sp-0<I1owa.nych właśnie w da­
nych zakładach, wzigfędTJJie na wysta­
wach międzyzwiąmowych. Poot.anowio­
no również. by niektóre większe zakła­
dy pr<:cy fundowały okresowe stypen­
dia :CJła arly.:;tów-plastyków. którzy 
swoją pracę Z'Niążą w jakiś sposób 
z d~nyi 1 zakładem. 

Ana.logiczną u.mowę zaiwarl ró-wni<?Z 
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lód?Jld WKZZ z Zaxz. Okir'. Lód7;kiego 
ZPAP. Pootarajmy l:lię dziś "zbilansować 
jej rezultaty. 

Plastycy lóduy rzlOI'gan:irzJowali w mię 
dzyczasie 5 w.ięksrqch wystaw: w Mię­
dzyzakładowym Domu KultUJrY przy 
Elektrociepłowni im. Wł. Lenina, w Klu 
bie Centra1nego Biura Technicznego 
Brzem. Maszyn Włók., CeTetBe, w Mię­
dzyzakładowym Domu Kultury Włók­
niarzy, w Międzyzakładowym Domu 
Kultury im. Waryńskiego, w $wietlicy 
Zaxz. Bud. Mi~ p.rzy ul, Kilińskie­

go 95. 
D.ziiękd. popairciu kierownictwa. oraz 

z2interes<J1Waniu młodzieży zahladowej, 
najlepiej impreza ta wypadła w Domu 
KUJltury przy Elek>ńrocieplowni, najsła­
biej w świetlicy Zarz. Bu<l. Mies-zk. 

Plastycy Z'O!'galll:i.rowaii równteż kon• 
!k.urs 1-majowy, przy czym WKZZ wy­
asygnował na nagrody 21 tys. zł. Do 
końca br. Ul"lllchomiane będą 3 da.lsz;e 
wystawy p1as1tyczne !l1:a t€:l"enie woje­
wód:z.twa: w Alek:saoorowie, Toma­
szowie oraz w Gl-OWniie. 

A jak wywdą.zala się zie swycll cbo­
wiąizk.ów strona druga.? Niestety, 
roimv życzliwego s•tairwwiska 

WK.ZZ w sposób zupełnie nie.dostatecz­
ny! Dość poiwied:zieć, że ż.aden z zakl:ai­
dów, w których U!!"Ucllomiono wystawy, 
nie klup.ił nawet jednego obrazu, by 

(M) 

prmz;naczyć go na - j<>ik to precyzruje 
umowa - „stopniowe tll["ządzan.ie w za­
!kiadach pracy gailerii. sztuk plastycz­
nych, na dekorację wnętrz placówek 
kulllU!ralno - oświabowych, hoteli 1wbot­
:niiczycll, na na.grody dla pr,zod,o.wników 
pry:acy i racjonalizatorów". Za.den też 
z lód:zJk:i.ch .zakładów pracy rue pomy­
ślal o ufundowaniu okresowych sty­
pendiów dla naszych artystów. 

Prawda ta jest tym baroziej gt01"2lka, 
że Kielce, Warszawa., Poznań, ba, na­
wet KoszaJ.in wyciągnę!y słuszne 
wnioo.ki z umowy mw<lll.'tej między 
CRZZ a. ZlG ZPAP. Lódź niastiomiast 
wlecze się na .lrońcu. Sx.koda.! Wtl.elka 
szk.oda! 

A g'd.yby jednak l:ódaJkl·e zakl:ady pra­
cy i związki hr<:nżowe chciały się zre­
h.abili'i:.ować i z nie wykorzystanych fUn 
duszów zakładowych, jakie poz;ootaną 
przy I«>ńcu roku, pr.zieznaiczyly pewne 
kwoty na zakup dziel sztulk:i? Naleiy 
też nagiąć się do wskazań WKZZ, któ­
ry postuluje, ażeby poszczególne m.kla.­
dy i xwdązki hr.an:żJowe, uk.taidaj;;ic bUJd· 
żet n1a rok przyszły; uwzględnHy w nim 
fundusze, przezn.a.czione n.a udostępnia­
nie i UJ])OWsizechndan.i.e sztuk pl.a&tycz­
nych. Jest to tym konieczniejsze, że 
plastycy łódzcy, n~e 2ll"a/Żeni chłodem 
i rezerwą, z ja.ką do tej pożytecznej 
akcji odnosizą się niektóre rady i dy­
rekcje zakl:a<lów, zamierzają w przy­
s.z:tym roku 210rganizować 12 wystaw w 
za!kłaidach pracy w LodJzl. :i. wojewódz­
twde. 

M • .JAGOSZEWSKI 

prywatne zakłady podejmu­
ją sic; tego • I tak np. przy 
ul. Jaracza krawiec, który 
wyłącznie specjalizuje się w 
szyciu spodni, n.a uprasowa­
nie ich na poczekaniu, nie 
ma widocznie czasu. Ma na­
tomiast czas prywatny kra­
wiec przy ul. Wschodniej 35, 
który nie tylko zgodził się u­
prasować spodnie na pocze­
kaniu, ale także, również na 
pocz.ekaniu gotów był wy­
konać drobne na:Qrawy. 

Reporter był mile zasko­
czony, kiedy na koniec swo­
jej wędrówki odwiedził jesz.. 
cze jeden punkt usługowy 
Spółdzielni Pracy „Łodzian­
ka" przy ul. Sienkiewicza 59. 
Tutaj bowiem krawcy nie 
robią żadnego problemu z 
przyjęciem do uprasowania 
spodni na pQCZekaniu. Za 10 
zł wykoillJ.ją tę usługę. Cie­
kawe, że jeden punkt usłu­
gowy „Łodzianki" (przy ul. 
Nowomiejskiej 2) nie przyj­
muje takich prac od ręki, a 
inny tejże samej spółdzielni 
wykonuje je chętnie. Z tego 
prosty wni9sek, że wszystko 
zależ;i od tego, jaki jest sto­
sunek krawców do świadcze­
nia usług. -

Widocznie wielu mistrzom 
igły nie opłaca się zajmować 
tak drobnymi m;ługami, bo 
są nastawieni na więks:z.e, 
bardziej op!acalne prace. A 
czy tak być powinno? Czy 
uprasowanie spodni „od rę­

ki" mu.sl stanowić problem? 
J.. Kr. 

~PDCDDA 
Dziś w Łodzi mglisto z więk 

szymi przejaS.nieniami. Tem­
peratura od minus 3 do plus 
4 st. C. Wiatry słabe i umiar 
kowane z kierunków południo 
wo-wschodnich. 

Jutro nadal mgła i p.rzy· 
mrozki. 

Piękny czyn 
120 godzin przepracowali 

c~lonkowie Ochotniczych Huf­
cow Pracy i TPD Bałuty przy 
sadzenm krzewów na ul. Lu· 
tomierskiej. Czynem tym ' 
podjętym z inicjatywy ZMs'. 
młodz1ez uczciła III zjazd 
związku. (iw) 

- Jalk wy będziecie .izLi 
do domu, przecież ledwo się 
trzymacie na nogaJCh?! 

- Jak bym. mial iić pie­
SZ'O, to bym tyle nie pi.l; a:le 
mam tu 11iiedaJ.eloo S'almO­
chód. 

Najpopularniejsze 

w ub. tygodniu 

* Film * Sztuka 
* Książka 

Na~popularniejszym filmem t3l 
g?dma był wyswie1lany w ki~ 
me Polonia - „Więźniowie no• 
cy". Cilbejrzało go na 25 seau-o 
sach 10.726 widzów. 

* * * W teatrach w dalszym ciągu 
na czele najpopularniejszych 
spektakli utrzymuje się „Pani 
prezesowa", grana w Teatrze 
7.15 • • 100. llroc. frekwencji mia· 
ły rown1ez przedstawienia: „Wy 
b~r", „Wicek i l:Vacek", ,,Garić 
piasku" w Teatrze Nowym i 
,,Piosenka prawdę ci powie" w 
Teatrze Jaracza. Nie mniejszym 
powodzeniem cieszą się w dal­
szym ciągu sztuki „Ania z Zie 
lonego Wzgórza" w Teatr;:e Ja­
racza i „całe życie" w Teatrze 
Nowym. W Operetce na & 
p_rzedstawieniach „Ułanów księ­
c1'.' Józefa" było ot>ecnyeh 5.955 
w.1dzów,. tzn. 91 proc. z Wieb 
ktm . zamteresowaniem spotka­
ły się również spektakle „Pan 
Geldhab" i „Piotr i Ja", oba 
wystawi_ane przez Teatr Nowy. 

Na polkach księgarskich po­
jawiły się następujące ciekawe 
po~yc_je: „w ręku Potomnych" 
Am"'.lt Gruszeckiej, „Peatka" 
Anki . Kowa}skiej, „Opowieści 
o ludziach 1 zdarzeniach" L. 
H. Morstina i Witolda Zalew­
skiego „Pruski mur". (iw) 



z. N a łkow ska  — NieeiSTpUwi
— CzyU, z ł 20.

Seria „Grłowy W aw elsk ie” . 
W znow ien ie  je dne j z najtoar- 
dzie j in te resu jących  pow ieści 
okresu dw udziesto lecia m iędzy ­
w o jennego .

J .  F r fih lin g  — W  m o im  ka-< 
le jdoskop ie  —  P IW , z ł 12.

Szkice w spom nien iow e znane­
go d z ienn ikarza , tłum acza  1 
recenzeinte teatra lnego .

L . W o lanow sk i — Zw ierc iad ło  
bog in i — Czyt., z ł 30.

W znow ien ie . W rażen ia  z po­
d ró ży  do Ja p o n ii.

K . Gołczew ski — Pom orze Za 
chodn ie  n a  p rze łom ie  dw u  
epok 1944—1946 — W y d . Pozn ., 
*1 25.

G . B ia łkow sk i —  M g ła  — 
Czyt. — z l 10.

W iersze.

KSią^APSKiÓH
J .  B rzechw a — Śm iechu  w ar­

te — Czyt., z l 25.
K siążeczka d la  dzieci.

M . Czyrko  — M ów im y  po ro­
sy jsku  — P Z W S , z l 15.

D la  dorosłych , n a  kursach  
m asowego nauczain ia n  stop­
n ia .

M . Czyrko — Ję zy k  rosy jsk i 
n a  co dzień  —  P Z W S , z ł 16.

K s ią żk a  pom ocn icza . D la  do ­
rosłych .

Z . K w apn i ewski — Z b ió r  za­

d a ń  z o lim p iad  chem icznych — 
P ZW S , z ł 26.

T. P am o w s ld  — Czyte lnictw o 
w  procesie dem okra ty zac ji k u l­
tu ry  —  P Z W S , z ł 20.50.

P rob lem a tyka  czy te ln ic tw a w  
Polsce L udo w e j w  ła tach  1946
— 1950 n a  tle  kszta łtow an ia  się 
procesów  społecznych, i  k u ltu ­
ra lny ch .

J .  Dancew iczow a — M etodyka 
nauczan ia  sk ła d n i w  szkole 
podstaw ow ej — P Z W S , z l 5.

A . N ik ie l — M etodyka naucza  
n ia  ję zy ka  n iem ieck iego — 
P Z W S , z ł 17.50.

J .  1. K raszew sk i —  D z iw ad ła
—  W L , z ł 24.

Pow ieść obycza jow a z  po ło ­
w y  ubieg łego stu lecia .

ZGUBY
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— Zcrpomniałem a 
praniu odzieży 
ickronnej d>  ̂ na­
szej instj/iucjtL

— h ito śc i, hie- 
rownikul Znów do 
p ra ln i?

— Czy nie lapiej 
l oszczĘdniei za­
wrzeć roczną umo- 
u>Ę z MPiF na pra 
nie i czyszczenie 
ohetniczne?

LEPIEJ ! Miejshie Pralnie i Farbiarnie w  Łodzi, til. Cz. 

Hutora 34a zawiadam ia ją  praedsiętnorstrwa państwowe, 

łispoJecznione i spółdzielcze, iż  zaw ierają roczne urnowy^ 

na pranie i czyszczenie chemiczne ODZIEŻY  OCHaON NEJ 

— ROBOCZEJ (kombinezony, fartuchy, koszule, watówki,

kożuchy itp.) na dogodnych warunkach. 25a/t

OGŁOSZEHiA DROBNE
NIERUCHOMOŚCI

D OM V  jedno rod z in ne  o- 
raz k a żd ą  n ieruchom ość 
m ożna  k u p ić  lu b  sprze­
dać. In fo rm ac je  K il iń ­
skiego 180— 4 17S67 g

S M O R G  z iem i o rne j w  
ty m  2 p lace budow lane  
w -Buśćeu  pow . Pa jęczno 
sprzedam . W iadom ość: 
P io tr M arczak , K atow ice  
uŁ. K ope rn ika  6 17287 g

D O M  jedno ro d z in ny  w y ­
łączony  spod k w a te run ­
k u  sprzedam , K onstan ty
r ó w , K opern ika  25_______

D O M E K  jedno rod z inny  
w y łączony  spod kw ate ­
r u n k u  i  m orgę  dobre j 
z iem i b lisko  tr a m w a ju  — 
sprzedam . — W iadom ość 
K cnstam tynów  Ł ódzk i, L u  
tom ierska 73 17312

SPRZEDAŻ

iViEBLE, k om p le t stoło­
wy i  irm e sprzedam . — 
TcL 234-7S 17045 g

K O C IO Ł  do  centra lnego 
ogrzew ania  „S trebe l" B-2 
pow . 10 m  l£w. ogrzew ał 
nych  p raw ie  now y  sprze 
dam . Tel. 578-72 17633 g

S Y P IA L N IĘ  — koreańska  
brzoza w ysok ie j k lasy  
sprzed.am z- pow odu  prze 
p row adzk i, K ilińsk iego  
49 (w arsztat sto larski)

FU T BA  dam sk ie  b arany  
węgierskie now e i  u ży ­
w ane — sprzedam . Te- 
le fon  528-06_______ 17590 g

M EB LE  poko jow e oraz 
przedm io ty  gospodarstwa 
dom ow ego — sprzedam  
P io trkow ska  201—1, od 
godz. 13 17615 g

FU T RO  k a raku ło w e  (łap 
k i) sprzedam . L ube lska  
29—22 17702 g

SAMOCHODY-
MOTOCYKLE

SA M O C H O D  ciężarow y  
1-toTiowy i,R en au lt” w 
clobTym stan ie  sprzedam . 
Tei, 252-11, w  godz, 7—19

M O S K W IC Z ”  407 w  do ­
b rym  stanie sprzedam  
lu]) zam ie n ią  n a  „W arsza 

w  do b ry m  stanie. 
 ̂ 'iadom ość: Zg ierz, Ł ę ­

czycka 23, od godz. 16 
____________________ 17535 g

W A R S Z A W Ę ”  Z P K O  
k up ię . W iadom ość  Łódź, 
Zarzew ska 1 (zak ład  fry  
r je r s k i) ____________ 17665 g

M O T O C Y K L  W F M  — 125 
przebieg 7,000 k m  tan io  
sprzedam . Tel, 528-66. po  
godz. 1 7 _______ 17557 g

SA M O C H Ó D  „Sy rena ’» 
100 p iln ie  sprzedam . No­
w o tk i 29, m . 20 17663 g 

SA M O C H Ó D  „W ar tb u rg ”  
inss rok , stan ideaJny — 
sprzedam . Tel. 503-37, 
godz. 17—19 17703 g

A SF A L T O W A N IE  podw o­
z i sam ochodów  wszyst­
k ich  ty p ów  d la  in s ty tuc ji 
państw ow ych , osób p ry ­
w atnych , konserw acje  sa 
m ochodów , mycie c iep łą  
w odą  —  w y k o n u je  S ta­
c ja  O bs ług i Sam ochodów  
Ł ód ź , uL  R zgow ska 44

17285 g

S U C Z K A  bokser, p ięcio­
m iesięczna zg inę ła . Uczci 
w y znalazca proszony o 
odprow adzen ie  za w yna ­
grodzen iem  u l. N aw ro t 
36—11, te l. 287-4€ 17717 g

ROŻNE

P R A G N IE S Z  szczęśliwe­
go m a łżeństw a? N apisz: 
„V enus” , K osza lin , O d ­
rodzenia  6. B łyskaw icz­
nie prześlem y k ra jow e  
adresy 5343 k

Z A W IA D A M IA M , iż za­
k ła d  fry z je rsk i — d a m ­
sk i „Z d z is ław ” , m iesz­
czący się w  Łodzi, u l. 
D rukarska  17, I I I  p iętro , 
został przeniesiony  na  
ui. S ienk iew icza 40. Z a ­
praszam  S zanow ną K lie n  
telę do  now o  otwartego 
zak ładu  17662 g

P R A L N IA  N ow om ie jską  2 
p rzy jm u je  e lanę, p łasz­
cze orta lionow e, lam ino ­
w ane, fu tra  (an ilana)

A P A R A T  „Z o rka  4”  k u ­
p ię. T e le fon 397-10

LOKALE

innnffininin niiniiiHnmHniininnHini
S  SZEF KUCHN I RESTAURACJI kat. I  i , A R K A D I A ^

1  w  ŁODZI, UŁ. JA K U B A  10
s

I  ZJyięnieu/ "hom ańiki |

I  zaprasza PT Konsumentów ncn
Flaki po polsicu z pulpetami 
Golonkę z grochem puree 
Gdcz cielęcą duszo.ną 

w  sosie naturalnym 
S25as^yk z polędwicy 

wołowej po turecku 
Wątróbkę z drobiu 
Żołądki z drobiu 
po nelsońsku

Kurczę po polsku 
Szaszłyk barani po kaia- 

kasku 
Ozory po polsku 
Zra2;y włoskie

k la Milanese 
Rosół z drobiu po żydow­

sku z makaronem do­
mowym

m a ł ż e ń s t w o  sam otne 
poszuku je  p o k o ju  sub lo ­
katorsk iego . Tel. 434-32 
od godz. 16 0  17360 g

PRACA

U W O C H  ch łopców  p rzy j 
m ę n a  m ieszkan ie . P io tr  
kow ska 115 m . 11 godz.
19—21_________________17276 g

2 D U ŻE  poko je , kuch ­
n ia , rozkładow e, częścio 
w e w ygody  w  śródm ieś­
ciu; kw aterunkow e — za 
m ien ię  na  3 poJcoje, k u  
chnia  w  b lokach , kw ate  
runkow e . O ferty  „17291” 
B iu ro  Ogłoszeń P io tr­
kow ska 96 17291 g

POM O C dom ow a potrzeb 
na. Ju lia n ów , Pojezier­
ska 22, m . 12 po 16 
______________________ 17713 g

POM O C dom ow a potrzeb 
na . N aru tow icza  94—8, 
godz. 16-18 17709 g

POM O C dom ow a do 
dziecka w  Zg ierzu (do­
chodząca) po trzebna. W ia  
dom ość Zg ierz, tel. 
16-28-67 po  godz. 17

17585 g

M IK R U S A ”  sprzedam . 
P ab ian ice , N arcyza  G ry ­
zła 26____________  17476 g

\ ;ARTBURG” 312, 1962 
rok pro ,dukcji, w dosko 
n a iy m  stanie — sprzedam  
M ożliw ość u ży tkow an ia  
garażu . O ferty  „17514” 
B iu ro  Ogłoszeń, P io tr ­
kow ska 96 1751-4 g

SA M O C H O D  „W ar tb u rg ” 
sprzedam . Pab ian ice , u l. 
Targowa 37_______ 17498 g

SA M O C H Ó D  „W llU s”  — 
sprzedam . O g lądać P od ­
ha lańska  143 (D ąbrow a)

________________m s a g

iSKODĘ S partak” sprze­
dam . O g ląd ać : Srebrzyń 
'k a  S9—12, od godz. 15 

___________________ 17S79 g

„S IM C A  E lisee”  (1963 
rok  p ro dukc ji)  w  stanie 
id e a lny m  — sprzedam . 
Bydgoszcz, D w orcow a 13, 
m . 6, Zdz is ław  Spionek, 
te l. 201-47, od godz. 16

U  m n i e  s i ę  n i e  m a r t w
fa sobie radę dam

może powiedzieć każdy 
kto posiada S Z € S ę i i iW | f

Krajowej Loterii Pjeniężnej

POM O C dom ow a potrzeb 
na . W schodn ia  30. P ra ­
cow n ia  ka,peluazy 17479 g

P O M O C  dom ow a docho­
dząca po trzebna  zaraz. 
N ow o tk i 8 m . 13 po go­
dz in ie  16__________  17450 g

POM O C  dom ow a potrzeb 
na . C hryzan tem  2, m . 26. 
Zgłoszenia od  godz. 18

17649 g

POM O C  dom ow a potrzeb 
na . M u ra rska  42—1, od 
godz. 16 176®1 g

NAUKA
K U K S k ro ju  1 szycia o r­
gan izu je  Zak ład  Dosko­
na len ia  Zaw odow ego. Za 
pisy p rzy jm u je  sekreta­
r ia t s-zkoły Ł ódź . u l. 
Sędziowska S/IO 5589 k

Z A O C Z N E  kursy  bhp  d la  
s le k try ków  g rupy  I I ,  I I I  
1 IV  oraz ku rsy  d la  p a ­
laczy ko tłów  n isko  i  wy 
sokoprężnych  rozpoczyna 
w  bm . Z ak ład  Doskona­
len ia Zaw odow ego, I.ód ż  
u l. Ł ąk o w a  4; te ł. 289-05, 
wewn. 69 .5668 k

LEKARSKIE

D r M A R K IE W IC Z  specja 
lista chorób skórnych  i 
w enerycznych. P io trkow ­
ska 109—6. 13527

D r Jadw ig a  A N FO R O  
W IC Z  weneryczne, skór­
ne  15.30—18.30, P róchn i­
ka 8 17002 g

D r N IT E C K I specjalista 
chorób skórnych , wene­
rycznych 16—18 K iliń sk ie  
go 82 _______ W237

D r S IE Ń K O  specja lista 
chorób skórnych , wene­
rycznych 16—18 K iliń sk ie ­
go 132 _____________17256 g

D r Z IO M K O W S K I spe­
c ja lista  chorób wenerycz 
nych, skórnych , 16—19, 
P io trkow ska 59 SS43 k

S  oraz NA  INNE TRADYCYJNE POTRAW Y S

1  SPORZĄDZANE przez ZNAKOM ITYCH KUCHM ISTRZÓW  1  

1  w  GODZINACH  od 12 do 17. 1

i  POTBAWT SPfiZEDAWANE SĄ |

I  PO CENACH KATEGORII 11 |
K O M F O R T O W Y  pokó j 2 
p ian inem , te le fonem , ła ­
z ienką  odstąp ię  na  rok . 
Tel. 553-94 17453 g

2 P O K O JE , k u ch n ia  33 m  
kw ., b lo k i (Rokic ie) I  
piętro , kw ate runkow e  za 
m ien ię  n a  w iększe  b lo ­
k i; kw ate runkow e . O fer 
ty ,.17454” B iu ro  O g ło ­
szeń, P io trkow ska  96

17454 g

Spółdzielnia Pracy 
Zakłady Przemyślu Motoryzacyjnego

„ S  ^ JL /V f
PUNKT USŁUGOW Y 

Poznań, ul. Mickiewicza 9, td .  440-71

dla ludności posiadającej samochody —

^  S  Ol Ę j G  B
w  zaitaresie dorabiania tłoków z pierście­
niam i i  sworzeniami (wszystkie nadwy- 
miary) do następujących miarek silników 

sajmoohodowych:
Staar 20 i 25 Opel — Kapitan 
Warazawa ■„ —  OMmpja 
Moskwicz 400-402-407 —  Kadet 
Fiat 600 „ —  Rrfcord 
Skoda 1200 Chevroiet USA 

Termiiai wykonania: 5 dni. 
Zgłoszesnia telefomiczme przyjm uj« w /w  
punkt usługowy._________ _̂__________ 5735/k

Ł O D Ż  — p o k ó j, kw ate ­
runkow y  zam ien ię  n a  po 
k ó j, k u chn ię , k w a te run ­
kow e w  Szczecinie. W ia 
dom ość: Ł ód ź , Zg ierska 
24—29, Ła jszczyk  17467 g

2 P O K O JE , k uchn ia  52 
m  kw . w  b lokach , icwa- 
te runkow e zam ien ię  na  
dw a razy  po p o k o ju  z 
k u c h n ią  lu b  p o k ó j z k u  
chn ią  i k aw a le rkę  w  b lo  
kach  ewent. w  sta rym  
budo-wnictwie z  c. o. 
(kw aterunkow e). O ferty  
„17382” B iu ro  Ogłoszeń, 
P io trkow ska  98 17SS2 g

D U Z Y  p o k ó j, kuchndę, 
p rzedpokó j, bez c. o., I I ,  
oddzie ln ie  pokó j i i l  pię 
tro , cen trum , kw ate run  
kow e zam ien ię  n a  3 po­
ko je , w ygody  — kw ate ­
runkow e . O ferty  „17508” 
B iu ro  Ogłoszeń, P io tr­
kow ska. 96 1708 g

Z Ł O M  ZŁ O T Y  
Z Ł O M  S R E B R N Y  

na jle p ie j sprzedasz 
w  sk lepach 
„V E R IX A S »  

Ł Ó D Ź  
ul. P io trkow ska  283 

u l. T uw im a  U . 
P A B IA N IC E  

n l. A rm ii C zerw one j 
ty lk o  

Z Ł O M  SRJ3BRN-?

P O K O JU  sub lokatorsk ie ­
go m oże by ć  przy  rodzi 
n ie  poszuku je  p racu jąca  
p an ienka . O ferty  „17528” 
B iu ro  Ogłoszeń P io trk o w  
ska 96 17528 g

M Ł O D A  k u ltu ra ln a  pa­
n ienka  p o szu k u je  poko­
ju  sub lokatorsk iego  w  
śródm ieśc iu . —  O ferty  
„17481” B iu ro  Ogłoszeń, 
P io trkow ska  96 17481

T R ZY  poko je , kuc łin ia  
(P io trkow ska), I  p ię tro , 
te le fon , w ygody , kwate- 
runikowe zam ien ią  na 
dw a poko je , ku chn ię , b lo  
k i (kw aterunkow e) dzie l 
n ica  W o jska  Polsk iego, 
Sporna , N ow o tk i, K as­
p rzaka , R ad ios tac ja . Tel. 
202-44 17371 g

P O K O JU  su łjlokatorskie- 
go n iek rępu jącego  
w ygodam i poszuku je  stu­
den t. Tel. 430-39, godz. 
19—21 17461 g

P O K O JU  sublokatorslcie- 
go z nieOsrępującym  w e j 
ściem  p o szuku je  student. 
O ferty  „17494”  B iu ro  
Ogłoszeń, P io trkow ska  96 

17494 g

2-POK OJO W E m ieszka­
nie S3 m  kw . pe łny  kom  
fort, te le fon , w  Opo lu , 
kw aterunkow e , zam ien ię  
na rów norzędne , kw ate ­
runkow e w  Łodz i. W ia ­
dom ość Ł ód ź , Ja rzynow a 
46-48, m . 12 lu b  lis tow ­
nie: S im onow ie , Opole, 
Pow olnego 6 17679 g

L O K A L U  o  pow . 50 m
kw . nada jącego  się na 
p racow nię  (m oże by ć  je d  
no  lu b  dw a pom ieszcze­
n ia ) w y łączonego  spod 
kw aterunfcu poszuku ję . 
O ferty  „17302” B iu ro  
Ogłoszeń, P io trkow ska  96 

17302 g

3 P O K O JE , k uchn ię , czę 
ściowe w ygody , k w a te run  
kow e zam ien ię  n a  po ­
k ó j, k u chn ię , k w a te run ­
kow y . Żerom skiego 11, 
m . 31 175512 g

PRACOWNia POSIUKrWAHl
4 K IEROW CÓW  z I  kat. prawa jaady na 
autobusy, 4 monterów samochodowych za­
trudni Wojew. Przedsięb. PKS n  Oddział w 
Łodzi, ul. Wólczańska 249/251. Zgłoszenia 
przyjmuje sekcja kadr, w  godz. 7—13.

P IĘC IU  SZKLA RZY  zatrudni zaraz Łódzkie 
Przedsiębiorstwo Bndownictwa Wielkopłyto­
wego „Dąbrowa" Łódź, ul. Gagarina 13,
dział zatrudnieeaia i płac, pokój nr i _______

CZTERECH DEKARZY, 10 ZBROJARZY , 3 
szklarzy, 10 cieśli, 20 robotników budowla­
nych zatrudni natychmiast Łódzkie Przed­
siębiorstwo Budownictwa Przemyslowegro nr 
S. Przyjęć do pracy dokonuje dział zatrud­
nienia ŁPBP nr 2 Łódź, ul. Slowiapska 5/7, 
pokój nr 13 oraz kierownictwo budów: w 
Zduńsldej W oli przy nl. Szadkowskiej, w 
Kutnie przy ul. Świerczewskiego i w  Skier­
niewicach. ul. Sobieskiego. D la pracow­
ników zamiejscowych kwatery zapewnione.

IN ŻYN IERÓW  i TECHNIKÓW  budowlanych
z praktyką w  budownictwie poszukuje pań­
stwowe przedsiębiorstwo budowlane do pra­
cy w  służbach: w^ykonawstwa, przygotowa­
nia produkcji, rozliczeń oraz bezpośrednio w 
produkcji Oferty prosimy Iderować do Blu" 
ra Ogłoszeń, uL Piotrkowska 96, pod nr 
„5641/k“. __________________________5641/k

M ECHAN IKA do maszyn szwalniczych za­
trudni Spółdzielnia Inw alidów  im . Stefana 
Martyki, ul. Piotrkowska 73. Pierwszeństwo 
w zatrudnieniu m ają inwalidzi. 5725/k

TOKARZA i FREZERA zatrudini Spółdziel­
n ia Pracy „Elkon" Łódź, ul. Płocka 24/26.

ŻYRA RDOW SK IE  Zakłady Przemyślu Łniar- 
skiego im . Rewolucji 190S r. w Żyrardowie 
zatrudnią na stanowiskach; z-cę dyrelitora 
d/s techńiczinych. Od kandydata wymagane 
jest wykształcenie wyższe techniczne (me­
chanika lub podobne) oiraz 7 lat praktyki na 
kierowniczym stanowisku, z-cę dyrektora d/s 
ekonomiicznych z wykształceniem wyższym 
ekonomiC2Jnym oraz 5-letnią praktyką na 
stanowisku kierowniczym w  przedsiębior­
stwie pi-zemyslowym, kierownika działu or- 
gan.-ekonomicznego, posiadającego wykształ­
cenie wyższe lub średnie ekonomic.zne z k il­
kuletnią praktyką. W arunki płacy i  miesz­
kaniowe do omówienia na miejscu. Oferty 
wraiat z życiorysem prosimy kierować do 
działu kadr Żyrardó-w, uL Itachlewskiego 
nr 44. 5728/1̂ :

W A Ż N E  T E LE FO N Y

Pogot. M ilicy jn e  o7 
Pogot. R a tunkow e  09 
S traż Pożarna  os
K om . M O  m . Łodzi 292-22 
In fo rm . ko le jow a ss i- ii 
la fo rm . te le fon iczna 63

t e a t r y  

TBATK JA R A C Z A  (Jara

cza 27) g. 19 W ystęp 
Opery Łódzk ie j 

t e a t r  n o w y  (W ięckow  

skięgo 15) g. 13.15 «W y  
bór>»

M a Ł a  s a l a  (Zachodn ia 
g. 20 „G arść  p ia ­

sku”
t e a t r  P O W SZE C H N Y  

‘O br. S ta ling radu  21) 
1'i’ „R om eo  i  J u l ia ” 

t e a t r  7.15 (T raugutta  1)
S- 19.15 „P a n i prezeso­
w a ”

O P E R E T K A  (u l. P ó łnoc ­
na  51) g. 19 „U łan i 
księc ia  Jó ze fa ” 

t e a t r  A R L E K IN  (W ól­
czańska 5) n ieczynny  

O P E R A  (T. Jaracza) g.
19 „Rycerskość w ieśnia 
Cza”

W Y ST A W Y  

b i u r o  w y s t a w  A R T Y ­

ST Y C ZN Y C H  (P io trkow  
ska 102). W ystaw a ry ­
sunku  i  g ra f ik i H anny  
S tańsk ie j. C zynna  od
10—13 i  od 15—18. 

S A L O N  F O T O G R A F IK I
(A . S truga  2). w ystaw a  
fotograiTiki Leon ida  
Bargdcev/a (2SRB ) czyn 
n a  od  13—13.

m u z e a

M U ZE U M  H IS T O R II R U ­
CHU r e w o l u c y j n e g o

(G dańska  13. teł. 364-42) 
W ys;aw a „Po lacy  w 
w alce o zwycięstwo i 
u trw a len ie  w ładzy  ra ­
dz ieck ie j” . C zynna g.
11—18.

M U ZE U M  w ł ó k i e n n i ­
c t w a  (P io trkow ska 282) 
W ystaw y: „T k an in a  po i 
ska w  zb iorach  m u ­
zeum ” , „Z dz ie jów  w łó  
k ienn ic tw a łódzk iego” , 
czynne od 10—17. 

m u z e u m  s z t u k i  (W ięc 
kow skiego 36) czynne 

od  11-19.
M U ZE U M  A R C H EO LO G I' 

CZN E  i  E T N O G R A F I­
CZN E  (P l. W o lnośc i 14) 
czynne od 10—16. 

M U ZE U M  K A ’̂ E D R Y  E- 
W O LU C JO N IZ ftH J CParJs

S ienk iew icza). W ystaw a 
pt. ,,N iek tó re  p rob lem y  
ew o lu c ji” . C zynne od 
godz. 10—17. 

P A L M IA R N IA  — g. M)_18 
ZO O  (ul. K onstan tynow ­

ska 0-10) czynne od g. 
S do  16 (kasa do  15)

K I N A

P O L O N IA  — „W ię źn io ­
w ie nocy”  od la t 16 
(argent.) godz. 10. 12.30,
15, 17.30, 20 

W IS Ł A  — „Ryczące la ­
ta ”  od la t 12 (wł.)
10, 12.30, 15, 17.30, 20 

W O LN O ŚĆ  — „JO la t 
śm iechu”  od la t 9 
(USA) godz. 10, 12.30,
15, 17.30, 20 

W Ł Ó K N IA R Z  — „ * y w i i 
m a rtw i”  i  i  I I  seria 
od  la t 12 (radz.) godz.
10, 14, 13 

ZA C H ĘT A  — „O sta tn i 
cow boy”  od la t 12 
(USA) g. 10; 12.30, 15
17.30, 20

a d r i a  (P io trkow ska ISO) 
„T aksów ką do Tobni- 
k u ”  od  la t 14 (franc.) 
godz. 10, 12.30, 15, 17.30, 
20.

D K M  (N aw rot n r  27) 
nSami zakoc łi^” (touł-

garsk i) od  la t  14, g.
16, 18, 20 

D W O R C O W E  (DW. K a li­
ski) „S reb rny  faw ory t” 
(czes.) godz. 10, 11, 12,
13, 14, 15, 16, 17j 18, 19, 
20, 21

G D Y N IA  (T uw im a n r  2) 
„U lica  nad m o rska”  od 
la t 12 (radz.) godz. 10,
12.30, 15, 17.30, 20 

H A L K A  (K raw iecka 3-5)
,.C ichy  w spó ln ik ”  od 
la t 16 (ang.) godz. 16,
18, 20

Ł D K  (T raugutta  n r  18) 
„p ło n ąca  w yspa”  (radz.) 
od  la t 12, godz. 15.15,
17.30, 19.45

M E W A  (Rzgowska n r  94) 
„G rzeszn icy  bez w in y ” 
(radz.) o d  la t 16 godz.
16, 18, 20 

1 M A JA  (K ilińsk iego  m )  
„M ó j ukochany”  od la t
14 (radz.) g. 16, „P rze ­
m in ę ło  z w ia trem ”  od 
la t 14 (USA) g. 18 

M Ł O D A  G W A R D IA  (Zle

lona  2) „B abc ia , d z iad ­
kow ie  i  ja ”  od la t 12 
(radz.) godz. 10, 12, 14,
16, 18, 20 

M U ZA  (Pab ian icka  173) 
„C hodząc  po M oskw ie”  
od la t 12 (radz.) godz.
16, 18, 20 

O K A  (T uw im a n r  34) 
„W yspa  ta jem n icza”  od 
la t  12 (USA) godz.
15.30, 17.46, 20 

P IO N IE R  (F ranciszkańska 
31) „Z m artw ychw sta ­
n ie ”  od  la t 18 (radz.) 
godz. 10, 12, 14, le , 18, 
20

P O K O J  (K azim ierza  6> 
„O d  A pen inów  do A n ­
d ów ”  (w ł.) od la t 12, 
godz. 16 „S ta tek  E m ila ” 
od  la t  16 (franc.) g . 18,
20.IS

P O L E S IE  (Forna lsk ie j J7) 
„P rzem y tn ik  * P iem on 
tu ” (fr.) od la t 16, g.

17, 19

P O F U I ^ N B  (Ogrodow a

18) „K on iic  p o ln y ” 
(radz.) od  la t  14, g.
17, 19

R O M A  (Rzgowska n r  84) 
„C artouche zbó jca”  od 
la t  14 (£r.) godz. 10,
12.30, 15, 17.30, 20

S O JU S Z  (P łatow cow a 6) 
„ D w ó ja  z w ychow an ia”  
od  la t  16 (radz.) godz.
17, 19

ST O K I (Zbocze) — „C y rk  
jedzie”  od la t  9 (USA) 
godz. 16 „K u b a  w  
og n iu ”  od la t is (kub .) 
godz. 18, 20

S T YLO W Y  —  ST U D Y JN E  
(K ilińsk iego  123) „W spo 
m n ien ia  o  L en in ie ” , 
„ L en in  n a  P ow o łżu ” , 
„ L e n in  żyw y”  od  la t 
12 (radz.) godz, is, 18, 
20

ST U D IO  (L u m u m b y  7-9) 
„ Iw a n  G ro źn y ”  i  seria 
od la t  16 (radz.) godz.
17.15, 19.S0

T A T R Y  (S ienkiew icza 40) 
MPaństwo M isiow ie” , 
„T ak  się kończy  b a j­
k a ”  godz. 15.30, 16.30 
„G iuseppe  w  W arsza­

w ie ”  od la t  9 (poi.) 
eodz. IIJO. 21)

D Y 2 U R Y  A PT E K

P I. K ośc ie lny  8, P io tr ­
kow ska 67, P io trkow ska 
307, A rm ii C zerw onej 8, 
O br. S ta ling radu  15, P l. 
P o k o ju  3.

D Y Ż U R Y  S Z P IT A L I

Szp ita l im . M . M aduro ­
w icza, u l. M . Forna lsk ie j 
37 — p rzy jm u je  rodzące 
i chore g ineko log iczn ie  
z 11 R e jonow e j Poradn i 
,,K ” z  d zie ln icy  W i­
dzew, u l. S zp ita lna  6.

S zp ita l im . H . W o lf, 
u l. Ł ag iew n icka  34-36 — 
p rzy jm u je  rodzące i  cho 
re g ineko log iczn ie  z dz ie l 
n icy  B a łu ty  oraz z 10 
H tjo łio w e j P o radn i „ K ” 
z d z ie ln icy  W idzew , u l. 
Zbocze 18.

Szp ita l im . H . Jo rdana , 
u ł. P rzyrodn icza  7-9 —
p rzy jm u je  rodzące i cho 
re  g ineko log iczn ie  z dz ie l 
n icy  Śródm ieście .

I  K lin ik a  A M  im . Ca- 
rie-Skłodow skie j, u l. Cu- 
rie-Sklodow skie j n r  15
p rzy jm u je  rodzące i cho 
re g ineko log iczn ie  z dzie l 
n icy  G órna  oraz z 14

R e jonow e j P o radn i „ K ” 
z dz ie ln icy  W idzew , u l. 
S zp ita lna  6.

C h iru rg ia  P o łudn ie  — 
Szp ita l im . N . Barlickie- 
gc, u l. Kopcińskiego^ 22.

C h iru rg ia  P ó łnoc  — Szpi 
ta l im . B iegańsk iego , u l. 
K n iaz iew icza  1-5.

L aryngo log ia : Szp. im . 
P irogow a, u l. W ó lczań­
ska 195.

O ku lis ty ka : Szo ita l im . 
d r  Jonschera  u l .  M ilio- 
now a 14,

C h iru rg ia  i  la ryngo log ia  
dziecięca: S zp ita l im . 
K onopn ick ie j, u l. Spor­
na 36-50.

C h iru rg ia  szczękowo-
tw arzow a: Szp. im . Bar 
lick iego , uL  K opc ińsk ie ­
go 22.

T oksyko log ia : I  Cen­
tra ln y  Szp ita l K lin ic zny  
W A M , Żerom skiego 113 

N ocna pom oc lekarska 
p rzy jm u je  zgłoszenia te­
le fon iczne  w  godz. M 
do S na  n r  te l. 444-44.

N ocna pom oe p ielęg­
n iarska  d la  m . Łodz i —
Al. K ośc iuszk i 48, tel. 
3?4-09 od godz. 19—4.

D ZIEN N IK  ŁÓ D ZK I iix 268 (537'a 3
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Koszykarki I.KS 
liderem lobeli 
Pięknie spisały się kooz.yk.ar­

kli LKS w Poznaniu. Do zwy­
cięstwa odniesionego nad Olim­
pią dorzuciły drugi Slllkces. Pe> 
konały one poznański AZS 68:65 
(37:29) i powróciły do Lodzi ja­
!ko pierwsa:y lider rozgrywek 
ligowych. 

Wprawdzie AZS AWF rów­
nież odniósł dwa zwycięstwa. 
lecz lepszy stosunek koszy prze 
mawia na korzyść drużyny 
LKS. Tr:z;ecim zespolem bez 
porażki jest Wisła, która roze­
grała tylko jeden mecz. 

w niedzielę, 15 bm. lroszy­
kocki LKS wystąpią w W ar­
szawie, gdzie zmierzą się z 
tamtejszą Gwardią. 

·"'--"'"''"'' _____ _ 
TOTO-LOTEK l 

2, 10, 16, 38, 39, 47 
dod. 21 

,,KU KULECZKA"~ 
1, 10, 21, 27, 31, 32ł 

-------------

Po powi-tainiu olimpijczyków 
od!l:>ędzie się w Hall Sport.owej 
międzypaństwowy m€CZ hokej<> 
wy Polsika - Finlandia. 
Będzie to 11 spotkanie na­

szych hokeistów z Finlan<lią. W 
<lotychczaoowym bilansie mamy 
3 zwydęstwa, 2 remisy i 5 po.. 
rażek. Niepowo<lzenia n.as.ze d<: 
tują się od 1955 roku. Od tego 
pamiętnego rok:u Illie stać już 
nas na dotrzymanie kroku Fi­
nom. Ol:>ec!liie przygotowują 

się oni b:wdzo sitaran.nie do mi­
str210S'tw świata, podczas gdy 
zgr111powanie nas-zej Jtad;ry w 
Ł<xlzi tylko połowicznie spełni­
ło zadanie, gdyż nie v.rs:zyscy­
zawOOnicy są w na:Ieżytej for­
mie. 

Wspólny marsz Polon.i i i Górnika 
Start utrzymał 10 pozvcJe 111 tabeli 

Nie na wiele się 7ldda obser- sitałe wyniki: Górnik - Stal 2:0, 
wacja meczu Gwar<lia - Legi.a Polonia - Legia 1 :O, Ruch -
przez ligowców LKS. Chociaż Odra 1:1 i Un~ - Pogoń 1:2. 
gwa!I'd.ziści byli wyraźnie prze- Porażki nie uchodzą bezk.ar­
męczeni sta:rczyło im sil i nie. Zaipłacil za nią LKS, spa­
umiejętności na pokona.nie h>- da~ąc z 8 n.a 10 lokatę. Szom­
dzian 1:0 (0:0). bierki, dotychczasowy lider, zna 

Po wyrównanej pierwszej pe>- lazły się na 3 miejscu, a Za­
łowie. w której Gwardia myśia glębie z 3 lokaty spadło na 5, 
la raczej o obronie. lod.zliame opróżnioną przez Legię, którą 
nie mogli się wyswobodzić z widzimy na 8 miejscu w tabe­
n<:cisku po przerwie. Gdyby li. Prowadzenie objęła ponow­
a.kcj e· GwaroiJi były mniej chao nie Polonia dzięki lep~ej róż­
.tyczne moglo paść więcej bra- nicy bramek. Identyczmym bo­
mek. Skończyl'.o się na utracie wiem dorobkiem punktowym le 

Drużyna Polski wystąpi w jednej bramka, która zad~<>- gitymuJe się Górnik (po 15 
skladzie bramk<:rze: Wiśniew- wala o niepowodZieniu LKS. punktów). 
ski. Zygadło, obro11cy: Olczyk, Nie powiodło się równdeż li- . . 
Jandy - Góralczyk, Sz.'l.a.pa i derowi tabeli, SWlll!bierkom \V . W I~ li~ .Wisła. odSlroczyla 
Laillgner, . Fryzlewicz. I atak: Bydg<JoS=Y.· Tutaj triumfował ~ na!groznieJ:"ZYch konikuren­
Gosztyla, A. Foniara, Manow-1 Zawim.2, wygrywając 1 :O. Za- tow R.akowa l GKS . o dwa 
siki, II <l:tak: Frątczak., Wil~k, głęb!e sprzwiło oosnowli.czanom ;punkty .. Wisła , zawdzi~ to 
Żur,;ws'ln, III atok: Stefaruak, zawód, przegrywając we Wr<>- wy~ane~ z Ratkow~ 3.~ oraz 
Szal, Ogórczyk. oławiu ze Sląskiem 1:3. Pozo- rermsowi GKS. z Victorią 1:1. 

Entuzjastycznie przyjęli 
przedstawiciele ludności War­
szawy naszych olimpijczy­
ków, triumfatorów z Tokio. 
Uroczyste spotka.we <?dbyło 
się w Sali Kongresowej 
PKiN. Widownia była spor­
towa, przypominała ona try­
buny naszych stadionów, na 
sali był ponad komplet, bo 
około 4 tys. osób. 

W imieniu <!_~anizatorów 
spotkania Ogólnopolskiego i 
Stołecznego Komitetu Współ­
pracy Organizacj:i Młodzie­
żowych, powitał olimpijczy­
ków i podziękował im za 
sukcesy I sekretarz KC 
ZMS - Marian Renke. Za­
apelował on do naszych św:iet 
nych sportowców_, aby pa­
miętali o przygotowywall.iu 
sobie godnych następców. 
Złoty medalista olimpij-

W Ili lidze najlepszy 
Włókniarz (Pabianice) 

lllHHllOllłlllllllllllłlllltllłlllllllllllllllllllllllllllllłllllłlllllllllllllllłllłlllllllllllllllllłllllllllllHlllUllllllllllllllllllllllllUlllllllllllllllllllllllllUll 

Tylko połowicz:ny sukces od­
niósł. Start, grając z Lechią w 
GdańSku. Z remisu 2:2 obie 
drużyny są ra=ej zadowolone. 
Zdobyity pUJIJkt sprawił, że 
Start u briym.a.ł 10 lok.a.tę w ta­
beli. Zamiana miejsc Górnika 
z Warmią jest jedną z waż­
nieis:zych zmian. Górnik był na 
12 lokacie, a Wamiia na 9. 

ski Waldemar Baszanow­
ski podziękował wszystkim 
entuzjastoi:!l sportu za ser­
decz.ne przyjęcie w kraju 
oraz liczne telegramy i listy 
jakie otrzymywali olimpij­
czycy w Tokio. 

Podczas spotkania wręczo­
ne zostały złote, srebrne i 
brązowe Odznatlti im. Jan.ka 
Krasicki-ego oraz złote meda­
le „za wybitne osiąg!!_ięcia 
spo0rtowe". 

Jesienne boje w III lidze za­
kończone. Tytuł najlepszej t:lru~ 
żyny przvpadł Włókniarzowi 
(Pab.). Co prawda w bezpośred­
niej walce z najgroźniejszym ry­
walem, Włókniarzem łódzkim li­
der tabeli nie zadokumentC>Wał 
swej przewagi uzyskaniem bram­
ki, tym niemniej n\kt nie ma 
wątpliwości że sądząc z toku 
akcji na boisku jest to obecnie 
najlepszy zespół III ligi. 

Ra.aio i tQ[Qwizja. 
WTOREK, . tO LISTOPADA 

PROGRAM I 
8.00 Wiad. 8.05 Muz. i akt. 8.36 

Plebiscytowa piosenka lisbOpada. 
8 .50 „Z mojej teczki". 9.00 Aud. 
pt. „Zegar z kukułką". 9.40 Dla 
przedszkoli aud. pt. „Bronia i 
skarzniaki". 10.00 z twórczości P. 
Czajkowskiego. U.OO „Skąd po­
chodzi ten głos" - fragm. 11.20 
Koncert Ork. PR. 11.50 Aud. z 
cyklu: „Rodzice a dziecko". 12.15 
„Rolniczy kwadrans". 12.45 Mu­
zyka ludowa. 13.00 Aud. pt. „Paź 
tkrólowej Barbary". 13.20 Soliści 
z orkiestrą. 14.00 „Radio.p.roble­
my". 14.15 „Mówi Rozgłośnia 
Harcerska". 14.30 Płyty Polskich 
Nagrań - aud. 15.00 Wiad. 15.10 
Na muzycznej pięciolinii. 15.30 z 
:tycia zw. Radz. 16.00 Koncert 
soli.~tów. 16.35 Program młodzie­
żowy „:ra . i praca". 17.00 Wiad. 

Dnia 8 listopada 1964 r. 
zma.rł w wieku lat 79 ttlro­
cbany mąż, ojcieo i dziadek 

S.t P. 
1 

ZYGMUNT ZIEMBINSKI 

17.05 „List z Polsk>i". 17.25 „Szczę 
ście rodzinne" - odc. 17.45 „Pięć 
minut o wychowaniu". 17.50 Pu­
blicystyka międzynarodowa. 18.00 
Koncert dnia. 19.00 Radiowy kurs 
języka rosyjskiego. 19.15 „Zielo­
ny magazyn". 19.30 „Partyzan­
ckim szlakiem". 20.00 Dziennik. 
2-0.26 Wiad. 20.35 Słuchowisko. 
22.05 Koncert życzeń. 22.45 Kwa­
dra.os piosenek. 23.00 Wiiadomości. 

sil. 13.25 „Almanach radiowy" -
gawęda. 13.45 (Ł) Inform. dnia. 
13.50 (Ł) Aktualności łódzkie. 
14.05 (Ł) Mozaika muzyczna. 14.~ 
„Błękitna sztafeta". 15.00 Canzo­
ny organowe. 15.15 „Wyszehrad" 
- poemat symfoniczny. i5.30 Dla 
dzieci odc. pow. pt. „Chłopiec z 
łyźwami". 16.00 Wiad. 16.05 „Wi­
zerunki!', 16.25 Na różnych in-
strumentach. 17.00 (Ł) „'LÓd:zcy 
soliści przed mikrofonem" -

PROGRAM II Krysotyna Kurtis - mezzosopran. 
8.30 Wiad. 8.35 PMegląd prasy 17.15 (Ł) .Tacques Ibert: Diverti­

literackiej. 8.45 Muzyka ludowa. mento na or>k. smy~zkową. 17.30 
9.00 KO'llcert dnia. 9.50 Publlcy-1 (Ł) Aktualności łódzltie. 17.50 (Ł) 
styka międzynarodowa. 10.00 •. ,Bal „:I'O'Warzysz :Justyn" - felieton. 
w hotelu nadmorskim" - słuch. 18.05 (Ł) Tańce różnych narodów. 
10.40 „Ka.laczarndra" - opow. 18.15 (L) Audycja dla młodzieży. 
Il.OO Kantaty J. s. Bacha. 11.40 18.30 (L) Spiewa Irena Santor. 
Ekonomiczny problem tygodnia. 18.50 Uniwe.rsyte~ Radiowy. 19.00 
12.05 Wiad. 12.15 Muzyka ludo- Wiad. 19.00 Muz. i akt. 19.30 K;a 
wa. 12.50 „My i nasze dzieci". lejdosko.p kultura·lny. 20.00 (Ł) 
13.00 Miillaud: SaUdades de Bra- Felieton Uteracki. 20.15 (Ł) Kon-

cert życzeń. 20.45 (I:..) „Wybi'lmi 
soliści przed mikrofOIIlem". at.OO 
Z kraju i ze świata. :U.27 Kł'o-

Dnia 8 lisbopada 1964 r. 
zma.rła.. po iJmgicll i uężldch 
eiel."(>ientach 

S.f P. 

OLGA SlAMATDWICI 

nika sportowa. 21.40 Melodie ta­
ne~. 22.10 Aud. ;,Socjalio:m a 
świat współczesny". 22.2.5 „Ambi­
cje i starty" - aud. 22.40 Mi~ 
dzynaorodowa Trybuna Kompozy­
torÓW". 23.05 Melodie na dobra­
noc. 23.QCI Wiadomości. 

TBLEWJZ.JA 

Pozootałe wyniki: Garbarni.a 
- MZKS 0:2, I.iublinianka -
Thorez 0:1, Polonia - Arkonia 
1 :1, Stal - C.rnc<>vd:a 1 :1 i Gfu'­
ntk - Warrmia 5:1. 

. Zł?te Odznaki im. Janka Kra 
s1ck1ego otrz~·mali: T. ciepła, 
w. Baszanowski, J. Szmidt, J 
Si~ło, Zb. . P~l'.trz_rkowski, M'. 
Fo1k, M. Z1elmski oraz z dzia 
łaczy prezes PZLA Cz. Foryś. 
Srebr~e odznaki otrzymali: 

K. CzaJkowska, J. Rutkowska 
M. Piątkowska, H. Górecka, 1'. 

„Szarotki" pokonane własną bronią 
Hokeiści · LKS ~ przekonam., Długimi okresiami grało bez 

że Podihra!le nie . ma do nich bramkarza, mając 6 zawooni­
sz.częścia. I chyba w tym twie.r ków w polu. Uporczywe ataki 
dzeniu ktryje ~ę część prawdy, doprowadziły podhalańczyków 
bo mimo męczącej podróży do do uz.ysk<:nia dwóch dałszych 
NO\vegio Targu i tym razem bramek, ale nie do zwycięstwa. 
„'2la:laitwlili" gospodarzy odmaw- Decydującą o zwycięstwie bram 
nie Wyigmn,a 4:3, 1;o niewątpli- kę Zldobyl LKS. 
wie wiełki sukces łodzi.a.n. Bram>ki dla LKS uzyskałi: 

Podhale z m~ejsoa. x:z~ło -~ Białynicki 2, ROOeń i Slowa-
sr.ailę wsz.y>~t'k'1e um1~Jętnosci. kiewicz po jednej. Ponawny 
Nai~lo z mebywaJą silą, wy- suikces odniesiony nad Podha­
lą()Z;ll;ląe z walki slabs>zy trz~i lem wywindował LKS na trz.e­
~tak. Taktyftm . ta dopro~aod;zila ctą lokatę w tabeli. Pozootałe 
i~ do zdoJ;>yCiia ~edwie Jed- wyni1ki: Legia - Bai1don 3:.3 i 
ne1 br>amki, gd~ bramkiar.z Poloni.a. - N~przód 5:1. 
Mruk, występujący po raz 

Atak pabianiczan grał o kła-o 
sę Je.piej, a wielką .i.ndywl.dual­
nością <>'kazał się w nim szybki 
i zwrotny Nowak na prawym 
skrzydle. Dyktował on kolegom 
grę; porywając zapałem S'W'Oich 
partnerów. Przypadek zdarzył, 
że Nowak. nałlepszy w tym Slloł 
kaniu na boisku, przestrzelil 1'Zm 
karny. 

Tymczasem: w zespole łódzkim 
atak nie dopisał. Był najsłabszą 
jego częścią. Szczegoonie słabo 
grał :Jaikś. Cechowała go dziwna 
nieza<radn.ość. Pa,bianiczanle mieli 
znacznie więcej pozycji pod­
bramkowych, .nie zdolali jednak 
zmusić do k111pistulacji bramkaTza 
łód»klego, Bujaka, którego nie 
o;iuszczało szczęScle. Słabq stro­
ną mistrza jesieni jest to, że w 
drugiej częśct spotkania zespół 
zbyt wcześnie się „rozkleił" t 
spra'Wiał wrażenie, jakby wal­
czył tylko o utrzymanie wym.. 
ku. 
Pozostałe wyniki III-ligowe: 

Wid'Zew - Czarna (Rad.) o:o, war 
ta - ŁKS Ib 2:0, Czarni (Kutno) 
- Lechia 4:0, Concordia - Orzeł 
0:2 i Chojeński KS - PTC 2:0. 

emeeył.o<wia.ny ka,pitaln WP 
Msza żałobna odprawio.na 

będ7Jle dlllila. 11 &topada. br. 
w ~ciele św. Piobra i Pa­
wia o go.dz. 9 nmo. Wypro­
wadzenie zwłok nasł~pi te­
guż dnia o god7. 14 na emen 
tairz na Dołach, o c:rr.,ym za­
wiadamia.ją po~ w głę­
bokim smuliku 

P-ogmeb odbędzie się dnia 
10 listopada br. o !Ndz. 16 
z kaplicy ement.aoroza przy 
uL Ogll"O()owej. Msza żałob­
na m spokój duszy odpra­
wiona zosllaoie dnliia. 11 listo­
pada br. o godz. 9.30 w koś­
ciele św. Krzy7.a., o azym 
powiooiundaaą poo,,nrążeni w 
glębo'1cim smutku 

pierwszy w drużynie lód?Jkiej, TABELKA 
?6.511 Wiadomości dnia". l'r.«l 6kazal się ndezilym nabytkiem 1. Pcil.oO!!lia 6 10 :n :20 

Dziennik. 17.05 „Opowieści mad li bronił z powodzeniem. 2. Leę-fa 6 9 27:20 
TABELA 

rzeki" - f!dm. 17.20 „Co warto w d 
zobaczyć?'"' 17.30 „Muzyka i my" rugiej i€Tcj'i trener Je- 3. LKS 6 8 28:24 
(Łódź). 18.00 „ Wczoraj i dziś sa- żak za.stos.owal podobną takty- 4. GKS 5 6 2U:21 
mochoou" - teleturniel. 18.30 kę z tą jednaik różnicą, że 5. Ba1iklon 6 6 26:25 
„Głoo i sumienie llldu wiejskie- wiprowaclzając do gry trzy ata- 6. Podhale 6 4 22:24 
go". 19.00 śpiewają ~ary- ki umiejętn:i.e gospodarował si- 7. Górnik 5 2 17:28 
~ys :- Węgrv. 19.20 Takie so- l2mi. I LKS triumfuwd na ca- 8 N"'"rzód 6 1 15·30 
b1e Miastko" - program publ. 1...; 1. · · .,,,. · . · -:·,.. · 

1. Włókn1arz P. 1% 
2. Włókniarz z.. 12 
3. Orzeł 12 
4. C:i:armi Kntno 12 
s. Czarni Pad. ii 
6. Concordia 12 
7. ŁKS Ib 12 
8. Widzew 12 
9. Warta a 

ŻONA, CORK.A. SYNOWIE, 
SYNOWE, ZIĘC i RODZINA 

MĄZ, CORKI, ZllF,CIOWIE 
i WNUCZĘTA 

19.50 Dobranoc. 20.00 Dzienl'.Jk. =• ·•mi. s:--Y-.: Podhale s·tira.cilol KoleJne dwa mecze hokeiści 
20.30 „Dom, w którym żyjemy" trzy hir'am'ki.. _ LKS roz-egrają w Lodzi: 19 bm. 
- fHm fab. prod. radz. 22.10 PKF W ootatnie.l teirejtt. Pod.ha.le graią z Polonią (Bdg.) a 23 bm 
i wiadomości dziennika TV. tpOnOW.n.ie rnuciło się óo walki. z Bai[d()l!lem. ' · 

10. (;hKS IZ 
11. PTC 12 
1%. Lechia 1% 

111 
18 
1;; 
14 
13 
11 
11 
ll 
11 
10 
li> 
I 

21:tl 
26.:11 
211:10 
!2:17 
24:17 
21:19 
21:20 
11:10 
15:11 
17:2{ 
11:%5 
H:M 
15:35 

------------~-----------------------·----------

Anna przygnębiona wys.zła z komendy. 
Downar byl wprawdzie dla ni.ej U[p"l"Zedzają­
co gr.zeczny, za.pewni:ał ją o sw.ej życzliwoś­
ci, obi·eca.1, że postara się czegoś jeszx:ze d&­
w.iedzieć o tej sprawńe, aJ.e w tych gladkkh 
&łowach wycruwala pewną protekcjonab1ość, 
!JJewną ledwie uchwytn:ą nutę pobłaż.liwości. 
Odnio.sla wra:ż.enie, że ten cz!owiek nie po­
traktował Jej zbyt paważnie. Z<lawala. sobie 
spraw.ę z tego, że nie może mieć do niego 
zbytnich pret.ensji. Ze swego punktu widre­
nia miał właściwie dużo racji. Rzeczywiście 
nie bylo podstaw do wdrożenia śledztwa. 
Mimo to jednak bylo jej przyikiro,. Tak bar­
dzo pragnęła :an2leźć lrogoo, kto by chciał 
jej pomóc, kito by się zainteresowaJ: sprawą 
Paw la. 

Z automatu zad:r:wonila do Ewy i umówi.­
la się z nią o piąliej w „Ni'9S!>odzianre". Nie 
liczyła na to, że Ewa coś jej pomoże, ale 
miała ochotę urU!lJić się przed kimś, pomó­
wić o swoich zmartwieniach. 

Kiedy zamówiły kawę, Ewa ą>yta'ła: 
- No i c&i Down.air? 
Anna zrclacjonowa.la ich l"OIZ~. Na m­

kończenie powiedZiMa.: 

- Wl.aściwie niepotrzebnie dV ~ eho­
d"2'iiłam. To nie miało sensu. 

Ewa była szczerze zatroskana. 
- No cóż ..• trudno mu nie przyznać ra­

cji. Rzeczywiście nie ma podstaw do inge­
rencji milicji. Myślałam, że może Downar 
coś mądrego wymyśli. · 

Kiedy wychodziły z kawiarni Alma wzię­
ła przyjaciółkę pod rękę. 

- Wiesz co? Chodź do mnie na kolację. 
Nie mam jakoś ochoty być sama. 

- Sama? - zdziwiła się Ewa. - A eo się 
stało z twoim Pawełkiem? 

- Wyjechał służbowo na dwa dni c1o Kra 
kowa. Wraca dopiero jutro wieczorem. Je­
żeli nie masz nic lepszego do roboty, to 
zje<iz ze mną kolację. Zdobyłam trochę szyn 
ki, mam ser, puszkę tych bułgarskich ba­
kłażanów. N.ie będziesz głodna. 

- Bakłażany ban:dzo lubię - uśmiechnęła 
się Ewa. - Ale sprawa o tyle się kompli­
kuje, że umówiłam się w domu z Tade­
uszem. Będzie wściekły jak nie przyjdę i 
nie zrobię mu czegoś do jedzenia. 

- No to zadZ'.vońmy do Tadeusza. Niech 
przyjdzie do nas. Wspólnie urządzimy sobie 
ucztę. 

Ewa zawahała słę chwilę. Projektowali z 
Tadeuszem, że spędzą miły wieczór we 
li!woje. Widząc jednak zdenerwuwanie i pe­
symistyczny nastrój Anny, zgodziła się. Za­
telefonowała z automatu so Tadeusza, któ­
ry bez większych sprzeciwów zgodził się 
przyjechać. 

- No i co? - spytała Anna. - Przyje-
dzie? 

- Oczywiiście. To bardzo zgodny chłopak. 

- Dobtze ci z nim? 
- Bardzo. Właściwie nigdy nie . ma mię-

dzy nami jakichś poważniejszych scysji. 

Czasem się o coś pokłócimy, ale to tak tyt.. 
ko, żeby nie było nudno. 
Gęste clunury zasnuły n:iebo i zrobUo się 

pamo. 
- Będzie chyba lać - powiedziala Ewa. 
Chodźmy prędzej. 

Z~led~ie z<lążył,Y dobiec do bramy, gdy 
blysitawic~ przecięła granatową chmurę i 
upadły pierwsze grube krople deszczu. 
Windą pojechały ,na górę i zaraz zabrały 

&ię. d~ P;1'zygotowywa.nia kolacji. Niebawem 
POJawił SJ.ę Tadeusz. Ewa krzyknęła na je­
go widok. - Czyś ty zwariował? 

Tadeusz mial na sobie drelichowe spodnie 
i koszulkę z krótkimi rękawami. Przemoczo­
ny był kompletnie. 

- Nie prZYPuszczałem, że będzie taki 
deszcz - tłumaczył się. - To nic, to zaraz 
wyschnie. 
Kazały mu wziąć gorącą kąpiel, a następ­

nie Anna wyjęła z szafy bieliznę i garnitur 
l?awła. 

- Ubierz sie porządnie, bo dostaniesz za­
palenia płuc. 

Tade~ początkowo usilowal oponować, 
ale, widząc zdecydowaną postawę obu ko­
biet, zrezygnował z oporu. Był' prawie tego 
samego wzrostu co Paweł. Garnitur leżał 
na nim zupełnie dobrze. 

Po kolacji nastawili radio Tadeusz z 
Anną odtańczyli twista. 

- Szkoda, że nie ma Pawła westchnęła 
Ewa. - On świetnie tańczy. 

- A ja może nie świetnie? - zaperzył 
się Tadeusz, podrygując zapamiętale. 

Smiali się, tańczyli, opowiadali kawały. 
Tadeusz opowiedział jakąś humorystyczną 
historię kryminalną. Anna odzyskała dobry 
humor. Zapomniała o zmartwieniach. 

Tadeusz i Ewa wyszli po jedenastej. 
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peszcz przestał padać, ale ulicami pl;:vneo:ła 
Jeszcze woda. Wsiedli do tramwaju. 

Tadeusz był zmęczony. z rozkoszą myślał 
o. wygodnym iapczanie. Kiedy się rozbierał, 
sięgnął. odruchowo do bocznej kieszeni ma­
ryn~ki i wyjął złożoną we czwoco kartkę 
papier~ Przeczytał: „Niniejszym zaświad­
cz~, ze zdjęcie, na którym ja obejmuję za 
SZYJę doktora Pawła Szrota, z<>stało wyko­
na_ne bez jego wiedzy, a czuła scena byla 
zainscenizowana wyłącznie przeze mnie. Do­
ktora . Szrota !ligdy nic ze mną nie łączyło. 
Powyzsze stwierdzam własnoręcznym podpi ... 
sem. Magdalena Zagórzycka". 

ROZDZIA.I. VI 

Las się kończył. Stasiak zwolni? t wyke>­
na~ gwałtowny obrót kierownicą w prawo. 
WJechał pomiędzy krzaki i młode drzewa, 
nacisnął hamulec, zgasił reflektory. Ode­
t<i!"mąl głęboko, wciągając w płuca chłodne, 
wilgotne powietrze. 
~oc była ciemna. Po niedawnej btll'ZY 

włoczyły się jeszcze po niebie resztki strzę­
piastych chmur. Z odległych mokradeł oio­
latywało melancholijne rechotanie żab. Znad 
szeroko rozciągniętych łąk powiał wiatr str!\ 
cając z liści duże, deszczowe krople. • 

Stasiak wysiadl z wozu, rozprosł.ował 
koś<li; i zapalił papierosa. Uważnie patrzył 
w kierunku szosy. Parę ra'Zy rzucił szybkie 
spojrzenie . na fosforyzującą tarczę zegarka. 
V:edług jego obliczeń niebieska „Skoda" 
powinna była pojawić się lada chwila. Wy­
jął duży, ciężki pistolet, zarepetował l wsu­
nął . go z powrotem do kieszeni płaszc1:&.­
Lubil być przygotowany na każdą ewentual­
ność. 
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